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Rękopisów Redakcya nie zwTACAa, 


Administracya otwarta od g. 10—4 po poł. I od 5—7 
wieczorem. 


Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem. 


Wtorek 24 września i7 października) I9I3 r. 


me: 


’ 


Czas odno 


Rok VIII 


E mmg kwart. sz era 
PRENUMERATA. W kraju — ma — 
a Za granicą 130 450  9.— 18— 
Za zmianę adresu 30 kop- Ja 

CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz petitowy lub jego miejsce 
prasd'tekstem 40 k, za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 40 k- 
oä.wiersza petit, za każdy raz. W rubryce „Nadesła 
ne* i w tekście wiersz petitiowy lub jego miejsce 1 rh 
Zwyczajne małe: za tekstem od WYTaZU po 4 k, po 
szukiwanie pracy po 3 k, przed tekstem paciwójnie 
Dołączenia po 10 rb. ud tysiąca i koszia pocztowe 


Numer pojedyńczy 5 kop. | 
Prenumeratę | ogłoszenia przyjmuje Administracyśe 


+ NY. 


Przypominamy Szanownym Prenumeratorow, że dnia 1 października kończy się trzeci kwartał, Dla uniknięcia przerwy w odbieraniu Dzien- 


nika Kijowskiego“ prenumeratorzy kwartalni i miesięczni zechcą łaskawie nadesłać prenumeratę przed upływem września. 


TELEF. 10-46. 


MIADŁAJOWSKA (i, 


|Kijowski= w 
Teatr Polski 


Wtorek dnia 24-go b. m, „Mazury 


W ZNI 


tylko 2 występy: 


11310 


Sprzedaję 


OMIERZU 


w Krakowskiem* 


dow edzieć się: 
wa d. Kowińskiej u 


Pos edricy wyłączeni. 


130 dziesięcin zie- 
mi ornej i 29 dz. 
łasu. W. Pasynk*, Podole, pow. Jam 
polski st Jaroszenka, 
Winn'ca, ul. Poćzto- 


Q warunki cd 


P. Stawińskiej 
11399 


człowiek z pc- 


Powróciła z Paryża. 


Balowe, wieczorowe toalety, manłeaux i futra. 


LECZNICA Chirurgiczna i Terapeutyczna 


w Kijowie przeniesiona została z Balwaru Bbikowskiego NM 4 do specya!lnie zbułowanego gua- 
chu przy ul Puszkina N% 22 A w cicynsch, telef Ne 13 94. Dla dep „Kijów— Lechit*. 

a) Przyohadnię dla chorych niezamożoych z płacą 50 kop za 
porade, b) łóżka stała z utrzymaniem i dozorem szpitalowym od 3 rh. do 8 rh. na dobę, 
e) gabinet fizyatryorny do lrezenia woda, Światłem, elektrycznościa, pod kierunkiem dr. Z. Gilewicza, 
d) emsiiztoryum radowe do leczenia artretyzmu, reumatysmu i t. p., pod xierunkiem dra I. Hoff- 
maas, c) Pracowaię do badań ohemioznych i hakteryołogioznych dla celów dyagnostyki le- 
karskie) pd kicyunkicm d ra A. Modrzewskiego. Przy lecrn cy miesckają dwaj lrkżrze, B iższe Szczegóły 

u lekasza dyżurującego lub u dyrektora lecznicy dra M. Pieńkowskiego. 4 


Lecznita posiada nanępujące oddziały: 


byly współełsścioieł —— 


JAN ULICKI mar. NORNI 


zawiadamia swoich S7. P. Klientów, że w nowo-otworzonym magazynie 
KAPELUSZY i CZAPEK otrzymano ostatnie nowości przyszłego sezoLu 


Xreszczałyk W: 19. 


wia à wia Ratusza. 


Kijowski Syndykat Rolniczy 


BULWARNA 9. Telefon Mi 307. 
TOLEÇA: 
Kartoflarki oryguialne Hardera, wyorywacze do buaków czeskie, 


sieczEJEANRA ME. szarpie; *"|"JOC"TA MITEK A, 


parniki, separatory (wirówki) 
przyrząły mleczarskie i różne maszyny i narzędzia 
rolnicze najlepszych zagranicznych i krajowych fabryk. xr152 


="; ZEN JEEĄ 
suchy w Nnajwyiszym 


Supeorfosfa gatunku 
Salatrę chilijska, Sól połagową 


i wszelkie ian: nawozy sztuczne 


£. Zdrojewski i X. Grabowski 


11299 


DE 


11160 


Gospodarstwo Rybne 


Władysława hr. Bzaniekiego. 


Narybek karpi galicyjskich. Gwa 
cancya Czystości rasy i wieku nary% 
ku. Obstalunki przyjmujemy do wy- 
konania w bieżącej jesieni, albo na 
przyszłą wiosnę leco st. Rokitno K. 
FaŻ 
Na żądanie możerm się podjąć do 
stawy na stacyę odbio/ czą ! służymy 
wsielkiemi ir forrmacysmi. 
Adres pocztowy: m. Rók'tio gub. 
kijowsk ej, Zarząd iasów Włsdy:ła- 
wa hr. braniekiego w Sieniawie. 


2=gi 
j 


niesiony 


Krawiec 
Meski 


ny zwyc”ajre. 


nego magszynu 


łomedya ze śpiewami i tańčami Msłeckiego. 


Środa dnia 25-go b. m. „Eros i Psyche” 


ławskiego. 


Teatr „Sołowcowa”. n. 


Dziś o godz. 8 min 15 „Gniazdo Sztachechia'* w 5 ciu aktach Ce 
Dnia 25-go i 26-ga konoerty S. Kusewiokiegu. 
27-go „Gniaxde zziacheokie:* w 5 aktach Dna ,28-go i 29-go kom. 
perty S. Kusewickiego. Dria 29 o godz. 12 m. 30 w poł. „Ubóstwo 
nia hańbi” kom. w 3 akt. A. Ostrowskiego Następne ogólnie przystępne 
przedstawienie w poniedziałek ^n. 7 go paź lziern k”. 
sztuka Natansona „ča murami” w 4-ch aktach. Bilety nabywać można 
w kasie od g. 10 — 3 pp. i ød g. 6 do końca przedstawiema. 


"Teatr Miejski 


Dziś d. 24 ga Wrreśnia 1) pirawiata'* 2) 
(według alfabetu ras) pp: Monska, Radaicka; pp: Zinewjew, Karżewie, 
Kossart, Modestow, Polajew t i», 
dnia 25 po Taz 4-ty „„Waszyjnik” (i. Gisjelli della Madonas). Biorą uiział 
op: Burska, Karpowa, Kirejewska, Les.owa, Spasowsks, Czik:rsxa; pp.: 
Brajnip, Miżgajłn, Moczsrow, S:emlonnw, Smieliki i iuni. Daia 26-go 
nTanhsiisecti, Dn 27-g0 yyŻydówka!!, Dnia 28 go po raz 5-ty pMa- 
szyjnik”. Bilety nabywać można. 1083 


Artel Jubilileró w 


„WÓK A SJU” 


Dn. 12-299 września został otwarty 


Paczątek o 


„Pałjaca!ł, 


gndz. 


ś(reszczaiyk je 12. 
Byt kreiozy K, GROSSE i A, WILCZKOWSKIEGO 
M. Malicki missi 


baśń śramstyczna 
w 6 obrazach Żu- 
10846 


W próbach nowa 


(Dyrzkcya M. F. 
Topor.Żagrowa). 


8 wieczerza. 


| kawy inteligentny 
ważremi rekomendacyami po 
szukuje posady ać m nistratora domu 
lub jakiej innej posady w powiażrej 
instytucyi, Oferty do Afmiaistracyi 
„Dziennika Kjowskiego* pod „Za- 


raz”. 11377 
WYSTAWA 


z a e $ a éi 
„Widoki i typy Polskie 
OTWARTA. 
Warszawa, Jerozciimska Nr 23. Co- 
dzienie od g. 10—7. 


Dyrokoya 
Siciclaikewa. 


Daia 


Kursy Gimna- ? 
sykiRytmicz Jaques Dalerose 
(Helierav) 11388 
Kijowski odaział przy nimńazyum A. 
Żeękullnej, Lwowska 27. Ro.poc:ę- 
ie ćwiczenia g'mnństyczne pod kie 
cunkiem nauczycielki szkeły JŁques 
Dalcrose w Hellersu  Zapisywać 
się do grup: starszej i dzieci, można 
codziennie od godz. 10-12 i od 5—7. 


0d Admin'stracyi. 


Jis udeś sT>łnula prac uma. „Dalos 
aico Kliewtkicga” mabycia Ka wi- 
runżańk najdazwiujzjszyśk kiiążch 
niezbędnych W trżdym dama i- 
kim, polozuimieliźwiy sig z Wydrwea 

ml i odftegujuay | © 


po sonia zniżenej 
wyłągzsie iyike © s:yæm pronamier: 
terom 


|DZIEJE POLSKI 


Bra Faiksa Kouncznego: 


1940 


B'orą udział 


Jutro 


i prze- 


1 


i Kijów; Kreszizatyk Ne 3, w podaórzu. 
S K ł a d F H t [> F Orzzjmuja ws elrie zamówńisnia na kostyumy cywilne i uniformy zoana- 2 tamy, 30 liustracyi Hinięza, dnża 


rosyjskich i zagrenicznych, | wara Pale? z pedriulmz mo wos 


e.yalów pp- 
Erój według 


almy, 


I. RZEMIŃSKIEGO 


Kiiów, Kreszozałyk 22, 
= W podwóriu. 
Wielki w ybór fuler, kolnierzy i mufek 


Ceny stałe i sumienne. 1027 mim wybo- z 
D-r Łowianiacki sere- A zaj reres 9. LESISZA 


H W.Żytom. 1 
D-r Gzerniak Sylt., irak 
maoćz,, (spec. kus, strioniem ple.) d. 
—12, 5--9. Kob. od 1—2. Wazyst 
snec. spos kur. Hydr. elek. zak, lecz 
D-r SIERGIEJEW syfilis, chore 
by wener, i skór., łupież i wypad. 
włosów. Kuracya najnow. sposobam! 
i suchem powietrz. Przyj. od g. 2 do 
5 po poł., oprócz dni świąt, Muzykal: 


prenumerata 


M.-Błagowieszcz: us:ka 104. 


„Dziennika Kijowskiege* 
w księgarni 


Klertów iub wiaszych fabryk 
żurnalu angielskiego 


awauharye, drace- 
ny i imne rośliny 
potojowe w olbrzy- 


11207 


miża 


gub. Kijowska» 
i sprzedśż detaliczna 


Geny 


| Odese 


rrenume atg na 
„Dzisnni: Eiżowski" 
przy jmu e 
Księgarnia 


A. Żwierowicza 


Jakaterininskaja 3 


zwyczajne. |wóaztwa. Cane dle preummarate Ów 
„Dzsimesike Kjzwikiuga”! 

——— Rb. i KGP: BA, asza 
(w szdebnej eprawic) 


= Bręków — 


Ryt hittoryciny de pełewy XVII w 
Rb. 3: 
(Goxa kalęgzraka rb. 5) 
(W ordshaoj oprawie) 
gs zFawin wy wys lamy za zaligz 
nia z du aQzeniem kałztów prze; 
ARA] 


Czytelnia 


ale 


Dawna, 
praktykowana metcdą czyszczenia 
ust i zębów za pomocą pasty i 
szczoiek do zębów 'zupełnie nie 


wciąż jis cre 


ma racyi bytu. Czeąć czyścić 
zęby nieiylko dla zewnętrznego 
blasku ale i dla iego ażeby je 
zachować zdrowymi, powinno się 
koniecznie używać płynnego prze- 
ciwgnilnego środka dla oczysze 
czanią całej jamy uztnej. Tylko 
płypny środck die czyszczenia ust 
może się dcstawsć w mitjtca, gdz e 
najpierw się rozpoczyna proces 
gnilny, a mianowicie na tylnego: 
wierzchaie zębów trzonowych, w 
szczeliny pomiędzy zębami, luki 
po usuniętych zębach i t. d. Je- 
żeli piya posiada własności prze- 
ciwggwiice, to usuwa wszelkie pc» 
czątki goicia. Całym szeregiem 
badań naukowych dowiedziono, 
łe włzycości takie posieda woda 
do płukania ust „,OJ0Ls Ma 
ona własność wziąkania w pod- 
miebienie, dziąsła, szczeliny i w 
gpróchniate zęby, pozostawiając 
w błonach śuzowych i w jsmach 
zapaz środka  przeciw-gnilnego, 
który działa jeszcze w ciągu kil- 
ku godzin i tem samem chroni 
usta i zęby od fermentacyi i gni- 
cia. Nie więc dziwnego, że uży- 
wając ciągle Olol możemy aż 
do glcb>kiej starości zachować 
zęby w dobrym stanie. 11003 


Kijiw, Prorezna 
z KOMU A MASCE | ny zul. 2. 


— m 


Kazimierza Zgrzelskiego 


ZEGARKU EEE! 


Zdobywszy tak łatwo unieruchomienie Sejmu, 
rędą rasini tem śmielej dążyć do zupełnego 
zahamowania krajowej autonomii, do zawiesze- 
nią jej wreszcie i ustanowienia, za przykładem 
Czech, komisyi administracyjnej dla Galicyi. 

Do tej roboty destrukcyjnej, dla interesów 
polskich w Najwyższym stopniu szkodliwej, 
przyczynisją sią konserwatyści krakowscy. W 
jakim celu? Czy istotnie obawa przed  „dra- 
źnieniem* rusinów--o których przecież wiedzą, 
że zawsze będą „podrażnieni* gdy czegoś żą- 
dają — może być powodem zajętego przez nich 
obecnie stanowiska? Czy się da ono tłumaczyć 
tylko tą niepojętą ustepliwością wobec stale 
następujących ukraińców, która była i jest 
idóće fixe duchowego kierownika i inspirato- 
ra krąkowskich konserwatystów, p Michała 
Bobrzyńskiegc? 

Prasa aLtyblokowa widzi inne jeszcze 
powody takiego zachowania się kors rwaty: 
stów. 

Konserwatyści krakowscy ze względu na 
swój wlasny partyjny interes zwołania sejmu 
galicyjskiego nie pragną. Rcla ich obecnie by- 
laby tam trudną—wobec poważnych zarzutów, 
jakie im niewątpliwie uczyaione zostana, za- 
równo pod ich własnym jak i pod adresem ich 
ludowego sojusznika, osławionego p. Stapiñ- 
skiego A nie są oni dziś tą siłą, co dawniej. 

Zeszli obi i ilościowo i jakościowo do 
roli rie atronnictwa, lecz kliki, która dzięki 
swoim znajomościom, wpływom i tradycyjnej 


osgm 
i autonomie. 


Zwołanie Scjmu galicyjskiego zc stało od- 
roczone. Wniosek br, Skarbka, domagający się 
od rządu natychmiastowego zwoląnia Sejmu 
przepadł w komisy! parlamentarnej Kola pol- 
skiego dzięki energiczaemu oporowi krakow: 
skich konserwatystów. 

Przedstawiciel ich w komisyi pa:lamen- 
tarnsj dr. Leopold Jaworski moiywował ten opór 
chącią nie drażaienia rusinów i nie psucia zgod- 
nej akcyi polsko ruskiej w sprawie zapcmóg 
dia zagrożonej klęską głodową ludności. Że 
motywy podobne nie wytrzymują krytyki z 
punktu widzenia polskiego interesu polityczne- 
go—to wynika choćby z tego faktu, iż obec- 
ny moment najlepiej się nadawał do przełama- 
mia niechęci rusinów, gdyż właśnie ze względu 
na akcyę zapomcgową nie chcieliby oni uda- 
remnić zebranis się nowego sejmu, a prawdo* 
podobnie poprzesialiby jedynie na założeniu 
protestu. 

Taki zaś protest nie przeszkodziłby ukon 
stytuowaniu się komisyi reformy wyborczej —s3 
bez niej reforma, której sie wszyscy w Galicyi 


domagają, do skutku przecież przyjśc nie może. 
Kto więc chce reformy wyborczej, powinien 
chcieć jakasjszybszego zwołania sejmu. 

Koaserwatyści jednak opierają s'ę temu 
w chwili najdegodniejszej, odrazu wskazując 
przytem na opór rusinów, jako na powód do- 
atrt'czny do swej decyzyi. lanemi słowy, uza- 
leżniają zwołanie Sejmu od dobrej woli rusi- 
lów, którzy, jak wiadomo, zbytniego zapału 
do galicyjskich instytucpi samorządnych nie ży- 
wią, 

To też trudno sę dziwić, że prasa na: 
rodowa ostró potępia stanowisko, zajęte przez 
konserwatystów krakowskich. „Słowo Polsk e* 
z poręczą pisze, że „niemcy czescy potrzebne 
wali całego szeregu lat i atoscwali jaknajskre j 
Niejszą obstrukcyc, by unieruchomić Sjn cze 
ski i doprowadzić wreszcie do usianowitnia 
k misyi sdministracyjnej Dzięki operowi kvn- 
werwatystów krakowskich przeciwko zs ołaniu 
Sejmu galicyjskiego, ukralńcy za jeduym za- 
machem, bez najmnicjszej waiki osiągięli to 


rLtynie, a nie poparciu opinii i mas wybor- 
czych, jeszcze utrzymuje się na widowni poli- 
tycznej. 

Ale przy wzroście narodowego uświaądo 
mienią mas, przy rozwcju innych, moralnie sil- 
niejszych stronnictw narcdowycb, walka o utrzy- 
manie swego znączema i rządów w kraju idzie 
konserwstystom coraz trudniej. Tracą oni z 
dniem każdym grunt pcd nogami w kr:j1 i w 
Sejmie. To też Sejm staje się dla nich areną 
ccraz bardziej niewygodaą i niebezpieczną. 

I oto z tych przesłanek wychodząc, prask 
demckratyczno narodowa nie wshą się twier- 
dzć, że konserwatyści woleliby, ab; sejn zwo 
łany nie był. „Konserwatystom krakowskin— 
pisze „Słowo Polskie" —uśmiecba się zawiesze 
nie S jpu i zawieszenie Wydziału krzjowego 
oraz wprowadzenie w Życie komisyi adain utrie 
cyjnej*. Rwchują oni na io, że wtedy „ctyl- 
kicm i boczkiem” potrafą utrzymić w rękach 
władzę, że „dzięki dawnej organ zacyi, opartej 
na systemie zwykłej kameraderyi, potrzf.ą za- 
ałsdoąć komisyą administracyjną i z jej pomo» 


wszystto, do czego dążyli niemcy czescy”*..|-ą przeprowadzić swoje plaby. * 


Trudno o bardziej ciężkie oskarżenie Pol 
ska partya miałaby mieć pożądania i cele iden- 
tyczne z celami i żądaniami ukraińców. I tu. 
i tam pogrzebanie br'jowej autonomii, i tu i 
tam oparcie sią o rząd austrgacki, o Wiedeń, 

Trudno nam osądzić, O ile s'uszne jest 
takie oskarżenie krakowskich konserwztystów. 
Ale daje nam ono miarę rozgoryczenia, jakie 
w kołach narodowych Gslicyi wywcłuje uparta, 
z polskim interesem jawnie sprzeczna polityka 
Bobrzyńskiego i jego najbliższych przyjaciół 
I wobec uzależnienia przez mich od woli czy. 
kaprysu ukraińców zwołania Scjmu galicyjskie- 
go, to jest prawidłowego funkcyonowaaia auto- 
nomii krajowej, wobec stwoizenia tak niebez 
piecznego precedensu politycznego, jsk sią dzi- 
wić, że powsteją oskarżenia o wrogie wobec 
tej autonomii zamisry, o chęć zawieszenis Eon- 
stytucyi i przeprowadzania własaych planów 
w cieciu mianowanej przez Wiedeń, austrya 
ckiej komisyi administracyjnej... 

A plany p. B.brzyńskiego są znane. 

Przeciwko nim powstała większość naro: 
dowo uświadomianych mas polskiego społeczeŃ- 
stwa w Galicyi. Ostatnie wybory do Sejmu 
bgły protestem przeciwko narzucanej krajowi 
zgubaej i samcbójczej polityce „aamiestnikow- 
skiego bloku“, 

Opinia kraju odrzuciła przez blok chył- 
kiem w Wiedniu wspólaie z ukraińcami upla* 
aowarą reformę wyborczą. > 

Ale kraj nic odrzuca reformy wyborczej 
do Sejmu. Oa uznaje jej konieczność i potrze- 
bę—ale na zusadzch sprawiediiwego układu sił 
liczbowych i społecznych cgólnej ludneści Ga- 
leyi. 

+ Dwa konkretse projekty reformy wybor: 
czej zostały już opracowane—jeden przez klub 
środks, drugi przez narodową demokracyę. 
Z chwilą ukonitytuowania się Sejmu, wniesione 
być mają niezwłocznie na rozpatrzenie komizyi 
reforvy wyborczej. 

I cto s=jm się nie zbiera. Komisya par- 
lamentarna Kcła Polskiego, odrzucając wniosek: 
hr. Skarbka, oddala jednocześnie decyzyę co 
do zwołania Sejmu-—ukra:ńcom. 

Jakiekclwiek mogą być wewnętrzne p^ 
budki krakowskich koaserwatyztów i ukra ń- 
ców, efekt ich roboty jest tea sam i równa sę 
ztprzepaszczaniu autcnomiczcaych praw i wol- 
noś i Galicpi, kió ych atrzedz i bronić jest naj 
pierwszym obow ą:kiem pclcków z pod auzir} ac 
kiego zaboru. 

Austryscko-wiedeńska, z całością i set» 
nomiczną wolaością kraju igrejąca poltyka B - 
brzyńskiego porinna spotkać sę z nieubiaga 


nym oporem całego narodowego obozu polskie- 
go w Galicyi. 

Za wielka stawka jes: 
lekceważyć. 


w grze, aby ją 


R. 


TTOLŃTGIP TRO KART NERO 


Z prasy polskie, 


aramee E D 


a*a Po raz pierwszy polacy 
Galicy! połączyli się wobec konieczności zara” 
dzenia następstwom tegorocznych k'ęsk ży wio” 
towych. Z powodu tego korespondent wiedeń- 
ski „Nowrj reformy* pisze: 


„D'ugoletnie walki polśko-ruskie tak wypaczy* 
ły ogólne pojęcia o pstrzebie wsoóld dałania przed 
stawicieli obu narodów dla dobra kreju, że ostat- 
nia atcya zapomegowa, podjęta przez polazów i 
rusinów, oddziałała niemsl jak sensacya, chociaż 
jest objawem zupełnie naturalnym. Trudns po:6- 
wnsć StosSnnti czesko niemieckie ze stanowiskiem 
pelaków wobeć rusinów. 


Tamtych dziei wiekowajdzo pôżaej starości: 


Kronika polska, 


-— Kobgras polaków z Niemiec záchod- 
nich ma się cdtyć w najbliższym czasie... na 
terytoryum Hollandyi, zlbowiem niemieckie usta- 
wy nakazują używanie jęcyka niemieckiego na 
wszystkich zebraniach publicznych. Prusak za- 
pomins, że za czasów Nerona katakumby były 
nie tylko przybytkiem smutku, lecz i bóżnicą, 


i rasini w gdzie duch ludzki pctężniał i hartownem złotem 


się stawał. 

— Zgon. Przed psru dniami zmarła w 
Warszawie wdowa po znanym działaczu Spo- 
łecznym Bronisławie br. Skarżyńskim ś. p. Ka- 
rolina ze Sławozzewakich (łowczanka koronna) 
w 98 r. życia. Urodzona w 1815 r. w Pisa- 
rzówce na Podolu, wychowana starannie w 
tradycyach krzemienieckich, posiadała wielkie 
za'ety towarzyskie, które opromieniały dobre 
serce i bystry, żywy umysł, zachowane do bare 
Feuomenalna pamięć pc- 


walka, polacy i rusini zaś złączeni są wiekową Ni |zwslała jej snuć zawsze interesującą nić wspom- 


storya, wspólną dolą i niedelą. Tem większą był 
auoimalią, tem $mutaiejszy był fakt, żs z powodu 
rozbudzenia namiętnośi pelityczsy: h i narodowych 
okazała sie niemożliwa wszelra kooperaCya Z FU 
sinami nawet w Sprowach, nie mających z polity- 
ką mie wapólsego, Wina szadą za to gyłącznie na 
rusinów. Koło polskie, ilekr.ć wchodziły w gEG 
zdobycze gospodarcze, nigdy nie czyniło dla rusi- 
uów róznicy, lecz zawsze prowadziło akcyę w inte- 
resie csłego Kraju, czy chodziło © 


aień z przeszłości, łatwością ze% przystosowa- 
nia się do nowych czasów i ludzi, wiązała ich 
do siarej tradycyi. 

Bjłą siostrzenicą ś. p Ró'y Sobańskiej, 
a przez męża wnuczką ministra Feliksa Łubień- 
skiego. 

Osierociła syna Ludwika, dwie córki za- 


keleje miejsco |kontice i wauków p FHs:orykę B>gt stawską- 
we, ćry © regulacyę rzek, czy e inne sprawy cry: N.kwaską, Jans, ministra rezydenta w Syamie 


dzreze. ść kraju, w równej|. 
a 2 ędasścia REECE 48 też z tych|i prawnuków po %. p. Jerzym hr. Skarżyń- 


zdebyczy. Niestety, Koła Poiskie nigdy w swoich | skim. 
staraniach nie dsznawiła poparcia ze £trony rusi 
nów, a w Sprawie kanałowej rzecry doszły nawet m © uuu TT "WENERA 
do tego, że rusini zdeklarowali kauały jsko pol- 
skie i zwalćzali namiętalie ich budowę. Zacietrze- 
wienie doprowadzono do absurdu. < ; 
„To dwaczne postępowanie rużinów w nic 
dawnej jeszcze przeszłości, tlumaczy zdziwienie, 
wywołane w pierwsrej chwili w Wiedniu wspól- 
nemi naradami polaków i rusinów nad atcyą za- 
pomogową . 


Naturalaie daleko sięgających konsekwen- 


amem TĘ O 


Trzecia wojna 
bałkańska. 


eyi wyprowadzić stąd nicpodobna. W każdym E 
razie fakt powyższy, nawet jeżeli zostanie wy- Działania w jente. 
jątcowym, powitać należy z radcścią wobec Sądząc z informa yi podawanych przez 
grozy klęszi, łtóra tylko wspólnym wyśiłkiem |p'gma biaiogrodzkie, reguiarnym wojskom serb- 
zażegoauw być moż”, stim udało się ostateczaije powatrzymać pochód 
albańczyków w głab Macedonii serbskiej. Na 
nii Ochryde-D.bra wszystkie cddziały albsń- 
skie zosały poza granicę wyparte. Pod Ło- 
pustkami dcsło do więłszej bitwy, w kórej 
zwyciestwo odnieśi serbowie. 

B5j pod Prizrenem i Piszkopeją trwa w 


2 


„alszym ciągu, przewaga serltów jednak staje 
gią coraz bardziej wyraźna. 

Jak donosi „Albanische Korrespondenz', 
wojsko albańskie z powodzeniem walczy do- 
tychczas w okolicach E:baszany pomiędzy Go- 
siiwarem a Kalkandelen. 

W Zajecarze internowano 252 jeńców a'* 
Laáskich. Ludność nader wrogo przyjęła uka- 
zanie się wziętych do niewoli albańczyków i 
włądze serbskie zmuszone zoatały, w obawie 
przed napadem tłumu, wzmocnić załogę cyta* 
deli, w której umieszczono jeńców. 


Stosunki turecko-bułgarskie. 


„Jeune Ture* donosi, że generał Sawow, 
Talaat-bej i oficerowie obu sztabów głównych, 
tureckiego i bułgarskiego ustalili warunki obu- 
stronnej demobi izacyi. 

Sułtan udzielił delegatom bułgarskim, którzy 
pokój podpizśii wysokich odznaczeń. Generał 
Sawow otrzymał order Osmanja z brylantami, 
pp. Naczewicz i Tonczew ordery Medżidye I-ej 
ki 


Wogóle w prasie tureckiej zapanował na- 
d:r serdeczny ton względem Bułgaryi. W ko- 
łach zbliżonych do Porty otwarcie się mówi o 
przymierzu turecko-bułgarskiem. Urzędowo ce- 
lem takiego przymierza mają być zadania eko- 
nomiczne, w istocie zaś—i to zdaje się nie ule- 
gać wątpliwości—wspólna akcya przeciw Serbii 


i Grecyi. 
Turcya a Grecya. 


Rząd grecki, zderwowany zwlekaniem 
Turcyi, poczynił ;corńz szersze zarządzenia mo: 
biliżacyjne. Obecnie zwołano już siedem klsz 
rezerwistów—od 1900 do 19:6 roku włącznie. 
Inne klagy mają być niebawem powcłane. Cala 
tota grecka w pogotowiu wojennem krąży u 
wybrzeży macedońskich. 

Mianowanie delegatem pokojowym zamiast 
Reszyda-beja,— Herante - bej- Abra wybiinego 
prawnika i przeciwnika systemu kapitulacyjne- 
go, tak poniżającego dla narcdowej dumy Tur- 
cyi, tłumaczone jest w Atenach jsko nowa 
próba Porty utrudnienia pertraktacyi pokojo- 
wych. „Akropolis* pisząc o nominacyi H'rante- 
bej Abra z goryczą nazywa postępowanie rządu 
tureckiego prowokacyą i drwinami i nawołuje ga- 
biget ateński do roztrzygnięcia spornych kwe- 
styi na polu walki. 


Mebilizacya bułgarska. 


Pogłoski o generalnej motilizacyi wojsk 
bułgarskich zaczynają s'ę potwierdzać. 3. 4i 8 
dywizya w pełnem pogotowiu wojeanein stoją 
ześrodkowane pod Hoskowo, Io:a dywizya 
również w komplecie bojowym obozuje pod 
Newrokopem. Oprócz tego dokonywana jest 
mobiiizacya dywizyi Dubnickiej. 

Włądze bułgarskie odmawiają wydawania 
paszportów zagranicznych poddanym bułgar- 
skim. Ruch towarowy na kolejach zupełnie 
wstrzymany. Pociągi przewożą wyłącznie woj- 
ska, konie, artyleryę i msteryały wojenne. 

Pomimo ogromnego wycieńczenis, jakie 
jest wynikiem dwóch wojen, ludność Bułgaryi 
pała chęcią rewanżu, Nienawiść względem 
Serbii i Grecyi jest tak wielka, że ci żołnierze 
nawet, którzy z ran swych wyleczyć się nie 
zdążyli, wyrzekają się urlopu i proszą o ponow- 
ne zaliczenie ich do szeregów armii czynnej. 


Jnformacye i pogłoski. 


Ministerstwo sprawiedliwości opracowuje 
obecnie projekt prawa o mierniczych przysię- 
głych. Według owego projektu roboty mierni- 
cze wykonywać będą mogły tylko osoby, po- 
siadające pewien cenzus naukowy, po cdoyciu 
stageu praktycznego. Regestracya mierniczych 
i kontrola nad ich działalnością należeć ma do 
instytucyi mierniczych. 

— Miniater spraw wewnętrznych N. Mae 
kłakow przesłął do gubernatorów okólnik, wy- 
jaśniający art. 158 ustawy o służbie wojsko- 
wej. Wskazując, iż legalsiym powodem nie- 
stawienia się przed Kkomisyą poborową może 
być tylko ciężka i niebezpieczna choroba, mini- 
ster zaleca gubernatorom przestrzeganie naitę* 
pujących przepisów: 1) każdy popisowy, życza* 


cy otrzymania prolongaty powinien zawiadomić | 


o tem zarząd policyjny na piśmie, 2) policya 
zarządza oględziny chorego i zaprasza w tym 
celu lekarza, który wystawia świadectwo, za- 
wierające wszystkie dane paszportowe i opis 
choroby. 

Policya — pisze minister — chociaż nie 
decyduje o istocie aktu medycznego, lecz ze 
swej strony bierze udział w oględzinach, o ile 
w danym wypadku wiedza medyczna nie jest 
konieczna, np. gdy potrzeba ztwierdzić obraże- 
nia zewnętrzne. 

Poza tem nad osobami, które ctrzymały 
świadectwa powyższe — połicya mieć wiana 
nadzór. Gdy chory wyzdrowieje, niezwłocznie 
należy zawiadomiąć o tem komisję poborową, 
oraz pilnować, by popisowi nie opuśwli swego 
miejsca pobytu, bez zawiadomienia policyi. 

Wreszcie — minister oświadcza, że komi- 
sye poborowe mają prawo do nicuznania aktu 
oględzin policyjno-lekarskich i wezwania popi- 
sowego do stawienia sę przed komisyą w ter- 
minie określonym. 


— „Wiecz. Wrem.* donosi, że pod przes 
wodnictwem senatora Mamontowa rozpoczęły 
się obrady komitetu organizscyjnego I wszech- 
rosyjskiego zjazdu w sprawie oświaty ludowej. 


— Ministrowie wojny i spraw wewnętrz: 
nych proszą o zwolnienie wojska i policyi od 
pelmenią obowiązków straży przy kasach pań" 
stwowych, co jest prąktykowane od r. 1905. 


— Ks. Meszczerzkij pisze w „Graźdani- 
nie*, żeznany memoryal złożony „tferom" i wy- 
mierzony przeciwko Kokowcewowi pisał nie 
sam senator Neuhardt, lecz „szlachcic Pawłow“ 
i b. gubernator niżźnonowogrodzki Chwostow 
na zamówienie Neuhardta. 


— ,„Kołokoł* twierdzi, iż zwiększenie licz- 
by przedstawicieli duchowieństwa prawosław- 
nego w ziemstwąch zachodnich (4 zamiast do- 
tychczasowych 2) jest jeszcze niedostateczne i 
oświadcza, że usuwanie duchowieństwa od pra- 
cy w ziemstwach, jest to „błąd państwowy i 
oburzającą niezprawiedliwość”, 


Z życia rosyjskiego. 


— Wizyta kuratora. „Riecz* opowiada o nie 
dawnych edwiedzinach gimnazyum w Cerskiem Siole 


przez kuratora okręgu naukowego p. Prutczenkę. j 


D 


Wszedłszy do gmachu gimnazyum, p. Prutcezenko 
zauważył odrazu jakiś nienorządek, zrobił ostrą 
wyrsówkę śsłużącemu i kazał mu niezwłęsznie ze- 


lekcvi. Śledztwo kuratora przypominało barzo 
bibljay „sąd Salomona“. Każdy z uczniów z osnb- 
na zapytywany byś, Czy słyszał owo gwizdnięcie. 


czenko zdecydowa? przeto, iż wśród owych 4 znaj- 
duje się właściwy winowajca. Zaczęło się więć 
nowe badanie podejrzanych. Jeden z nich jakeś 
nieśmiało pattzył kuratorewi w oczy i dla tego też 
uznano go ra ewentualnego sprawcę zajścia i ska- 
zano na 24 godziny (po 6 godzin każdej niedzieli) 
pozostawania w gimnazyum poza lckcyami. 
podejrzany skazany został na 12 godzin takiej $a- 
mej kary. inspektorowi gimaazyum udzielono ostrej 
nagany. 


towie, gub. niżtzonowogsodzkiej, qd. 8 września w 
klubie, gdzie zbiera się „wyższy świat“ mlejstewy, 
mialo miejsce następujące zajście: 


nikow, który zachowywał się bardzo swobednie i 
zwrączł się przeważnie do żony sprawnika. 
Sprawnik peprosił p. R. do esebnezo pokoju 
„0a rozmowę”. Co zaszło pomiędzy tymi „dygni 
tarzami”, nie wiadomo, lecz wynikiem konferencyl 
był rozkaz sprawnika usunięcia Rogozinnikowa z 
klubu i niepuszczania go więcej. Wyrzucony przez 
służbę p. R,, wyłamał okno, wtargnął do klubu i 


zwycięży! i kazał naczelnika ziemskiego zaprowa- 
dzić do cyrkułu, gdzie trzyma! go do rana. 
Admimistracya gubernialna zalnteresowała się 
tą sprawą i wyznaczyła specyalną rewizyę. P. Ro- 
gozinnikow rymczssem poda? się już dọ dymisyi, 


Dumy Państwowej z obwodu Nadmorskiego A. Rusa- 
now zanragnął odczytać w Mikołajowsku nad Amu 
rem referat o 4 ej Dumie. W sprawie tej pomiędzy 
Rusanowowym a miejscowym wicegubernatorem 


cyi telegraficznej: m 

Telegram Łsdyżentkiego do policmajstra w 
Mikołajowie n. A: 

„Proszę zakomunikować posłowi do Damy 
Państwowej Rusanowowi: na odczytanie reteratu 
nie pozwalam. Podstek stemplowy I rb. 50 kop. 
proszę ściągnąć. Wicegubernatór Ladyżenskij*. 

Telegram ten okazano p. Rusanowowi „dl 
odczytania". 

W odpowiedzi p. Rusanow wysłał następują- 
£ą depetzę p. Ładyżenskiemu: 

„Czytałem. Zapłaciłem za odpowiedź teiegra- 
ficzną 1 r. 95 k. Odpowiedzi esobiście nie otrzymałem. 
Nawet ministrowie uważają za możliwe udpowia- 
dać osobiście. Telcgramy pańskie do podwładnych 
urzęiników mię nie datyczą. Uważam, iż p. Lady- 
żenskij dłużny jest mi r rb. 95 kop. Od tej sumy 
proszę petrąc'ć podatek stemplowy I rb. 50 kop. 
Pozostale 45 kop. można nie zwracać. Niczem nie 
uzasaćnioną decyryę p. Ładyżenskiego zaskarżę do 
ministra spraw wewnętrznych. Rusanow". 

— Zajście w Krasnojarsku W Krasnojarsku 
agent „ochrany* spetkawszy na ulicy zbiegłego „ka 
torźnika”, chciał go aresztować. ;„Katorżnik" wsko- 
Czył wówczas do dorożki i kazał jechać szybko. 
Dorożkarz odmówił, wówczas „katorznik" zabił 
opornego na miejscu i rzuęił się de ucieczki. Na- 
stępnie położył trupem żełnierza, który chciał mu 
przestkodzić w ucieczce i nieustunnie strzelał z re- 
wolweru do ścigających go żandarmów. Ujrzawszy 
Aer ckoło rzeki konia, katorżaik dusiadł ga 

uciekł. 


a 


Z życia prowincji. 


“em. 


Wiecznie to samo. 


Gdyby chcieć sądzić o naszem społeczeń- 
stwie z tych wszystkich utyskiwań, które się 
przy każdej okazyi wokoło słyszy i w naszych 
dziennikach czyta— sądzić by można, że całe to 
społeczeńatwo nasze składa się ze samych nie- 
mrawych mazgajów. 


Naprzykład. 

W roku zeszłym o tej porze 
liśmy wszyscy: 

Katastrofa 

Nie możn» kopać buraków — a tego, co 
się z takim trudem wykopie nie można dosta- 
wić..." ląmentowsli piantatorzy, lamentowały 
fabryki,  lamentowali wożnice tracący sily 
chedoby swojej, marnujący siebie i zwój cały 
dobytek po „dojazdach* fibrycznych: bo wia- 
domo, że ci, z czyjej przyczyny najbardziej 
drogi sią pzują—cukrownie — nmajmaiej o te 
drogi dbają. Ile z powcdu tego niedołęstwa 
naszych fabrykantów namsrnowało się w roku 
zeszłym środków krajowych — to obliczał już 
ktoń w „Dzienniku* bodaj na setki milionów 
rubli. 


lamer twa- 


Ale teraz=czaz mamy piękny. 
I znowu— katastrofa!!! 
Ciekawe byłoby obrachować ile strat po- 
niesie kraj nasz w roku bieżącym i w sezonie bie: 
żącym właśnie dzięki temu, że czas jest pię- 
kny: ile nalamentują się plantatorzy, jle na 
klną i krwi sobie napzują woźnice — ilə na 
dewszystko nairytują się P. T. administra- 
cye fabryczne—a wszystko z tego powodu, że 
burski i kopią zię idealnie i że mazy ich/są 
do dostawienia—jedneta słowem,"ile jkraj cały 
traci w roku bieżącym kiedy buraki i kopać i 
dostawiaćby możoa! 

Bo spójrzmy: 

Oio kopać teraz wyśmmienicie--i dostawiać 
też. Robotcika masa. Podwód — ile trzeba do 
wywiezienia buraków wślad za kopaniem. O- 
statnio wykopano u mnie na folwarku jednego 
dnia 165 miar — fur. Do cukrowni 7 w. su- 
chej, równej drogi— tak, że fury lekko mogą 
obracać po 2 razy dziennie. Ładują skoroświt, 
dowożą do fabryki przed śniadaniem i chcieliby 
zdać buraki co prędzej. Ale fabryka nie może 
się zdobyć na większą ilość wag—i podwady 
obróciły tylko raz jeden. Jaki jest wynik te- 
go—nad tem zdawałoby się rozszerzać zby: 
tecznie. 

I taka gospodarka trwa w tej „mojej* 
fabryce od kiedy istnieje—i rok rocznie powta- 
rza 8i to samo: kiedy panuje „żęwiołowa” 
nwepogoda— gwali, że buraków nie mają. Kie- 
7 „żywiołowa* pogoda — gwałt jeszcze wię: 

szy: 

I zawsze winny tylko te „żywicły”. 

Od szeregu lat staramy się tu przekonać 
„naszą* fabrykę o konieczności większej ilości 
wag, żeby wykorzystać pogodę a z nią dobre 
drogi. Żeby nie trwonić na marne tych i tak 
słsbych już zresztą aił przewozowych naszych 
diad'ków i ich marnej chudoby. Proponujemy, 
że ustawimy nasze własne wagi, jeżeli ta nasza 
wielka fabryku nie może aię zdobyć na tak ma- 
ły stosunkowo wydatek... 

Wszystko na nic! 

I wiecznie to samc: 

W jednem tylko rzecz zię zmienia. W o. 
statnich latach paru dwie cukrownie, będące 
dswniej w rękach naszych przeszły w ręce 
obce. Pierwszą rzeczą, jaką nowa administracya 
zaprowadziła—to była poprawa drogi —5 wiorst 
dcjazdu—i przyjmowanie buraków dość daleko 
nawet od fabryki—za wsią aby buraków płan- 
tatorskich nie rozkradano. Przytem baraki 


Z1E NN IK 


brać swe rzeczy i wynosić się preńz. Następnie bracały raz, wtedy kiedy dwa razy obrócić 
kurator udał się do jednej z klas. Narrz pE d | oba. i 
mu się, że ktoś z uczniów gwizdaął. Rozpoczęła Obecnie pirównując takie traktowanie 


sie naturalnie śledztwo, które trwsło w ciągu dwóch | intera 


Prawie wszyscy iakt ten stwierdzili. 4 ch tylka po-pogromczy artykuł w prasie o tych piantate- 


wiedziała, że nie słyszało wale gwizdania P. Prut-|rąch, 


Inny į 


— Z obyczajów prowincyonalnych. W Arma-;odbyte na torze rówieńskiego T-wa, 


Niektórzy z geśći nadużyj! cokolwiek trun-|dne, które, jak w r. b. wspaniale dopisały, wy- 
ków, w ich liczbie był i naczelnik ziemski Ragozin- | wiera sam przez się miłe wrażenie natyrałrą 


począł bić spsawnika. Wynikła walka. Sprawnik fbr. Brezy, 


KIJOWSK 


przyjmowane są całym szeregu wag, aby 
podwodg czasu nie marnowały — by nie o- 


su i interesantów, planiacye nasze, jedna 
po drugiej przechodzą do obcych, 
A wkrótce ukaże się zapewne jeszcze jeden 


ce popełnisją nieomal 
narodowej... i t. p. 
Wiecznie to samc!.. 


zdradę sprawy 


Stary WiIK. 


-n 


Równe, we wrześniu. 
W ub. tyg. skończyły sę wyścigi konne, 
który za 
jeden z najpiękniejszych poczytać należy; poło- 
żony w uroczym gaju grabowym w dni pogo- 


pięknością położenia. Postęp znać również na 
każdym kroku. 

Do biegów w r. b. stanęło 42 konie, z 
różnych, a nawet dalszych okolic przysłane. 

Największą ilość nagród wzięły konie 
znanego sportamena p. Dachowskiego, dalej 
p. Peretjatkowicza i innycb, z czwó: 
rek wyróżniły się dwa zaprzęgi balagulskie AL. 
hr. Ledóchowskiego tak doborem koni, zręcz- 
nymi zwrotami powożącego i okazałością za- 
przęgów, za co otrzymały dwie pierwsze na- 


— Wicegubernator a poseł do Dumy. Poseł do} grody. 


Prócz nsgród pieniężnych były i przedmio» 
towe, z których najwspanialszy był dar p. E 
Małyńskiego, puchar, wartości 1000 rb. Pie- 


Ładyżenskim nasiąpiia wymiana takiej koresponden-; kne to dzieło sztuki wykonare było przez cblu* 


bnie znaną firmę braci Łopieńskich w War- 
szawie. Pubar z bronzu, grubo w ogniu zic» 
cony, jest dokładną kopią puharu, znajdujące” 
go się dotąd w Fontainebleau ze zmianą anioł. 
ków wśród girland ma róże. Na pukarze u- 
plastyczniony widok trybun na torze rówień- 
skim. Dar przeznaczony był dła jeźdźca, któ- 
ry trzy razy w oznaczonym biegu stanie pierw- 
szy u mety. Otrzymał go p. Dachowski. 

Drugim darem od Jann br. Dunin-Kar- 
wickiego pochodzącym, kosztownym i artysty- 
cznie wykonanym był fragment wyścigowy, 
przedstawiający jeźdźca i konia w przedziwnie 
zywym ruchu. 

Na wzmiankę zasługuje specyalay bieg o 
nagrodę dla koni włościańskich. Sprawa ta ma 
być na rok przyszły Opracowsna i ztstozowa- 
na szerzej, celem wywołania wśród włościsn 
bardziej troskliwego zajęcia się hodowlą koni, 
co gdy sie powiedzie będzie poważną jego za- 
sługą. 

W ostatnim dniu dwóch jeźdźców spadło 
z koni, ponosząc dotkliwie obrażenia, lecz wo- 
bec dorażnej pomocy lekarskiei rychło stanęli 

|» nogi. Sprostować tu musiwy blędaą no- 
tątkę korespondenta „Dzieunika*, który nie 
š w Równem, a orzekł o braku lekarzy i 
weterynarzy, gdyż byli jedni i drudzy. 

W numerze 242 „Dziennika“ była wzmian* 
ka, iż plącówki zajmowane dawniej przez nie- 

jistniejące dziś syndykaty bywają zwykle sira- 
cone ne zawsze, z wielką szkodą dla rolników 
| rołnictwa. W Równem rzecz się ma inaczej. 
W parę miesięcy po sprzedaży z licytacyi ru- 
chomości b. syndykstu, z inicyątywy br. Leszka 
Walewskiego z Mokwina i większego pienięż- 
nego udzialu znanego z obywatelskiej działal- 
ności wspomnianego już wyżej p. Studzińskie- 
go, który zgcdnie z wolą swego miocodawcy 
p. E. Małyńskiego nie jedną już poparł insty- 
tucyę,—powstała na miejscu syndykatu koope- 
ratywa rolna, jednocząc w jedno grono kilku- 
nsstu obywateli. Instytucya ta istnicje dwa lata 
i rozwija się bardzo pomyślnie, sumiennie wy- 
wiązując z rozmaitych poleceń. 

Spółkowy sklep bławatny, o k'órym w 
„Dzienniku* była już wzmianka, otwarty został 
4 b. m. i jak na początek prosperuje wcale 
nieźie. Jeżeli zaś zwióżw my uwagę, że dopiero 
część towarów nadeszła, — to sprzedaż, która 
od 15 rb, zwiększając się codziennie, de siła do 
rb. 100 z górą, za wprost pomyśluą uważać 
należy. 

Elke. 


WYSTAWA. 


Kronika wystawy. 


— Ogłoszenie przez komitet odznaczeń, 
przyznanych na wystawie bydła i ptactwa, mia- 
ło nastąpić ostatecznie w dniu wczorajszym. 
Listy już zostały sformowane, sprawdzone i 
przez radę rzeczoznawców zaakceptowane. Je. 
dnakże z powodu braku podpisu p. Skuratows, 
którego w ciągu pół dnia wczorajszego nie 
można było w mieście odnaleźć — ogłoszenie 
nagród znów zwłoce uległo. Komitetowi nale- 
żałoby również przyznać wielki medal za... 
szybkość zaspakajania usprawiedliwionej cieka- 
wości wystawców. 

— Komitet wystawy, organizując komisye 
rzeczoznawcze, ułożył spisy wystawców podług 
poszczególnych działów. Spisy te są niepełne, 
lecz w miarę dokonywania ekspertyz uzu- 
pełaiane. Obecnie wychodzi na jaw, że oddział 
szkolny i naukowy ministerstwa oświaty liczy 
roc wystawców, Oddział naukowy ministerstwa 
przemysłu i handlu—5o, oddział zdrowotny i 
spożywczy—90, przemysłu ludowego —175, sztu- 
ki czystej i sztuki stosowanej—1I0, sztuki cer- 
kiewnej—1ro, fabryczny i przetworów włókni. 
stych—55, wydawniczy i drukarski—tro, gór- 
niczy—6, inżynieryjno-budowlany— 80, maszy- 
nowy—75, ciektrotechniczy—9, maszyn I na: 
rzędzi rolniczych— 85, kolejowy—30, żeglugi i 
komunikacyi—7, sportowy—7,  buraczano-cu: 
krowniczy—15, gorzelniczy— 12, chłodniczy—y, 
chemiczny—70, nawozów Sztucznych—20, upra 
wy pól i chmielarstwo—25, melioracyjny—1I5, 
leśuiczy—5, ogrodniczy, sadowniczy i uprawy 
kwiatów— 70, mleczarstwa domowego—5, mle. 
czaratwa—8, hodowli bydła —84, practwa—88, 
pszczelarski i jedwabniczy—138, rybołówstwa— 
9, kooperacyjny—!50, iotniczy— 3, muzyczny — 
18, powozowy —3, weterynaryjny— Ic, Ize» 
mieślniczy—65. Wszystkich wystawców liczy 
wystawa I,732. 

— Sekcya maszyn i narzędzi rolaiczych 
otworzyła oddział swoich eksponatów w gma- 
chu b. stacyi kanalizacyjnej. Wśród ekspona- 
tów znajdują się dyagramy o ilości nieszczęśii- 
wych wypadków, które się zdarzyly podczas 
pracy przy maszyaach rolniczych i i. p. 
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— Wczoraj ckoio godziny 2-ej po polud- 
niu przybył na wystawę wiceminister komuni: 
kacyi N. Szczukia. W towarzystwie admivi- 
stracyi wystawowej N. Szczukin zwiedził od- 
działy: samochodowy, księgarsk' kolei Połud: 
niowo:Zachodnich, ziemsk, mibisterstwa prze- 
mysłu i bandlv, okręgu komunikacy', żeglugi i 
maszynowy. 

— Wczoraj przybyła do Kijowa wyciecz- 
ka estońskiego Towarzystwa rolniczego w Re- 
wiv, akładająca się z 24 osób, przeważaie wła 
Ścieieli ziemskich. 

— W nmiedzicię pomimo deszczu wystawę 
zwiedziło za biletami płatnymi 6,829 osób. W 
sobotę 4,373. 


Walka z bandytami. 


Wczoraj około godz. aej po poł. na rynku 
padolskiem rozegrał się ostatni skt epopei ban: 
dyckiej. 

Od kilku tygodni w okolicach i na przed 
miescjach Kijowa grasowalasbanda z hersztera A. 
Niemnożko na ciele. Przedjj dwoma tygodniami 
podczas strzelaniny z policyą Niemnożko został rza- 
bity, dwsj zaś jego towarzysze, zbiegli z katorgi 
Dymitr Hełowienko i Iwan Biegun, zdołali umknąć. 
Nie ukrywali się przytem wcale i niejednokrotnie 
ukazywali się w Kijowie. 

Wczoraj na rynku agent połicyi śledczej 
Czugujew ujrzał w gronie wyrostków Hołowienkę. 

Wezwawszy wtedy do pomecy stójkowego 
Tołkaczz, jął się zbliżać do bandyty w zamiarze 
aresztowania go. i 

Hałowienko zauważył manewr policyantów 
i wespół z jednym z towarzyszy swych, a był to, 
jak się okazało, właśnie Biegun, usiłował ukryć się 
w tłumie. Jednakże ludzie obok stojący, widząc na 
to się zanosi, odsunęli się od bandytów, 

Wówczas Hołowienko i Biegun, dobywszy 
rewolwerów,  jęli ostrzełiwać swych prześla- 
dewców. 

Policyanci odpowiedzieli strzałami. 

Tłum w panice rzucił się do ucieczki. 

Wyniki strzelaniny były dla bandytów opła- 
kane; trzy kule na miejscu położyły Hołowienkę, 
ranny zaś dwoma strzałami Biegun niezdolny był 
do dalszej obrony. 

Z pcślód tłumu zostali lekke ranni 
Mojżesz Biksman i przekupień N. Zamiatnyj. 

W karttce Pogstowia ranny Biegun został 
odwiezieny do Szpitala, Przy łóżku jego dyżuruje 
patrol policyjny. 


Bez masii, 


Przyjechał cesarz Wilhelm do br. Lari- 
scha ną Śląsk cieszyński w gościnę, a dowie- 
dziawszy się od "burmistrza rezydencyi brab- 
skiej, miasta Karwina, że teren polowania i o. 
kolicę najgęściej zamieszkują polscy wzdry- 
gaął się nieprzyjemnie i by wstrętowi swemu 
dać ujście zewnętrze zyknął: 

— I wy macie polaków? W tskim 
musicie tę hołotę bić porządnie!. 

Da:peszą dodaje, że „słowa cesarskie“ 
sprawiły bardzo przykre wrażenie ns gości; hr. 
Larischa, wśród których znajdowało się wielu... 
polaków . 

Dla zaokrąglenia obrazu dodzć należy, 
iż br. Larisch (właściciel prawie połowy Sia 
ska) jest najstraszaicjszym polskości 
i prześled>wcą, a zarząd jego dóbr 
najbezwzględaiejszej skierowanej 
wszystkiemu co polskie, walki. 

Famiętać również godzi się, że Śląsk 
polski przeżywa obscnie chwile, mające cha- 
rakter śmiertelnej agonii, bo grozi mu zam- 
knięcie większości szkół ojczystych... 

I w takich to okolicznoś:iach polscy my: 
śliwi przyjmują udział w polowaniu u msgna- 
ta-hakatysty i dostępują łaski wysłuchania bru- 
talnej obelgi z ust najśmiertelaiejszego wroga, 
z którym cb:ują—dobrowolnie. 

Na Slasku cieszyńskim smutek i trwoga... 

Już jutro może dziatwa nasza powędruje 
do szkoły niemieckiej. 

Przyszedł ostatni czas na ofiarny odruch 
całego spcłeczeństwa, aby tak strasznej krzy- 
wdy nie dopuścić, aby katastrofy, grożącej w 
skutkach czł:j Polsce, uniknąć... 

I w takiej chwili znajduje się garść polską 
(uienajuboższa!), która zamiast Macierz szkolną 
ratować, z „dworskim uszanowaniem* i z 
krwawym (chyba!) rumieńcem ną twarzy słu» 
cha W;lhelma II go, który z zimnem  szyder: 
stwem rzuca panu kurmistrzowi: 

— Haben Sie Polen aach? 
müssen Sie dieses Gesindel 
schlagen!. 
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subjekt 


razie 


wrogiem 
gniazdem 
przeciwko 


Da 
fest 


Co to jest?. 

(Tylko może ja zuowu przesadzam i Bo- 
gu ducha winnych myśliwych, którzy naraże- 
ni zostali na niespodziewaną i.. niezasłużoną 
przykrość, w podejrzenie podaję? ) 


Czainy Jsgomeść. 


KRONIKA. 


Kajga.aszyk. 


Diá 24 (7) N. M. P. od wyk. niewol. 
Jare 25 (8) Firmina B, W 


Witchód BloRóz e gada. 6 m r0. 
Zaauńs Błocch v godz. 5 m 25 
Dłągsść ża'a godz. ri w, 16 


Kajandarxzyk KMiatoryszugu 
7 Październiza n. sł. 


Roku 1788. Sejm Czteroletni przyjmuje 
projekt aktu konfederacyi. 


Wtorek, d 24 września 7 października) 1913 r. NM 251 


{W sierach zbliżonych do średnich 


— Dzień „srebrnej gwlazdy*. W niedzielę 
w sali posiedzeń rady miejskiej ocbyło się pod 
przewodnictwem prif. Wsgaera posiedzenie 
prezesów rejonowych mającej się odbpć w daiu 
8 pażdziernika kwesty na rzecz „Pogotowia ra- 
tsazowego” p n. „dzeń zrebriej gwiazdy*. 
Uchwalono 1) zatwierdzić granice rejonów, 
2) zatwierdzić tekśt regulaminu obowiązującego 
członków komitetów rejonowych i kwestirzy 
jak również postanowioro wydrukować regt. 
lamin zbierania piesiędzy, 3) poatanowiono 
wszcząć starania u p. gubernatora kijowskiego 
o poźwolenie na zbieranie pieniędzy na przed- 
mieściu Demijówce i w Światoszynie, 4) pre- 
sić naczelnika kolei Pcłudniowo Zachodvich o 
dcpuszczenie kwestarzy w dniu kwesty na 
tacyę, do wagonów i do zarządu kol:jowego, 
5) prosić zarządy T-wa tramwajów elektrycz- 
cych i ż:glugi po Daieprze o udzielenie kwe- 
starzom bezplatnego przejazdu i t. p. Na za- 
kończenie posiedzenia na wniosek d-ra Morku- 
sowa zebranie wyrazło życzenie aby karetki 
„Pogotowia ratuniowego* udzielały również 
pomocy lekarskiej na przednieściu Demijówka. 
Jednocześnie  zakomunikowano zebranym iż 
znaczki do sprzedaży komitet organizacyjny już 
otrzymał w ogólnej ilości 1,000,000 s:tuk. 

— Nowe banki. Wszystkie istniejące o. 
becnie Towarzystwa wzajemnego kredyiu nale- 
żą do typu instytucyi kredytowych, opartych 
na handlowych i przemysłowych obrotach swych 
członków. Obecnie z inicyastywy sdw. przys. 
I Kelberina powstał projekt zaiożenia Towa- 
rzystwa wzajemnego kredytu, ksóreby służyło 
wyłącznie interesom osób wolnych zawodów. 
Projektodawca wychodzi z zatożenia, iż praca 
zawodowa w pewnych wypadkach może sta- 
nowić nie mniejszą gwarancyę zdolności kre- 
dytowej, niż obroty handlowe. Projekt ustawy 
nowego Tcwarzystwa znajduje się obecnie w 
opracowaniu. Terenem działalności nowego ban: 
ku początkowo będzie tylko Kijów, z czasem 
jednak, w miarę rozwoju operacyi, zostanie ona 


rozszerzona na gubernie poł.-zachodnie. O ile 
projekt powyższy dojdzie do skutku, nowy 


bank będzie pierwszą w państwie instytucyą, 
która da możność korzystania z kredytu inteli- 
gencyi nie należącej do sf:r handlowych 

Według otrzymanych wiadomości otwar- 
cie w Kijowie filii rosyjskiego banku handlo- 
wo-przemystowego nastąpi w pierwszych daiach 
zimy. W tych dniach dyrektor "uli D. Wajn. 
sztejn, powrósił z Petersburga, gdzie w czasie 
jego bytności zdecydowany został szereg kwe- 
siyi, mających styczność z otwarciem filii w 
ciągu najbliższych miesięcy. 

— Żjsd przedstawicieli iastytucyi do- 
broczynnych. Wczoraj komitet wykonawczy 
działu instytucyi dobroczynnych na wystawie 
kijowskiej otrzymał z ministerstwa spraw we- 
wnętrznych pozwolenie na odroczenie zjazdu 
przedstawicieli tych instgtucyi do ro-go paź. 
dziernika r. b. 

Ministerstwo usunęło z programu zjazdu 
kwestye prostytucyi i żebractwa jako nie będące 
w związku z działalnością instytucyi dobio- 
czynnych. 

W razie gdyby posiedzenia zjazdu miały 
bzć publiczne, podlegać mają ogólnym przepi- 
som o zgromadzeniach. 

— Przyszłość Komitetów rodzistelskich. 
zakładów 
naukowych kursują pogłoski, żę w njbliższym 
czasie ma wyjść ministerjalny okólnik, doty- 
czący ograniczenia rozwoju komitetów rodzi- 
cielskich. 

Ministerstwo, wychodząc z zaałożenie, że 
inowiercy nie mogą wpływać dodatnio na wy- 
chowanie młicdzieży w duchu ceikwi prawosław- 
nej, ma wydać rozporządzenie, aby w tych za- 
kładach naukowych, gdzie liczba młodzieży pra- 
woiławnej wynosi 75, lub wyżej procentów, — 
członkami komitetów były wybierane wyłącznie 
osoby wyznania prawo!ławnego. 

— Rada wiicgrodnicza. Główny zarząd 
rol¿ictwa i urządzeń rolnych zakomunikował 
kijowstie nu gubernialnemu zarządowi ziemikiemu 
że w celu umcźliwienia jednostajności wino- 
ogrodnictwa w gubernii kijowskiej pestano- 
wiono utworzyć specyalną radę winoogiodniczą. 
Do skladu rady wchodzą przedstawiciele gu- 
bernii kijowskiej i podolakiej wybrani na sgro- 
madzen u ziemskiem. 

— Sprawa Bejlisa. Ostatecznie zostało wy - 
jaśnione iź do składu sądu w sprawie Bejlisa 
wejdą F. Bołdyrew (prezes) Wigura (referent) 
i Jurkiewicz. Oskarżać będą pp. Wipper i Kar- 
bowskij. 

D> skiądu sędziów przysięgłych wejdzie 
33 ozób, w tem 13 włościan, 7 mieszczan, 
a szlachciców, 1 lekarz i reszta—urzędnicy. 

— Wczoraj posiżdłość cegielnię Zajcewa 
i jaskinię w której znaleziono zwłoki Juszczyń- 
skiego zwiedzały tłumy publicznośsi. Dokonano 
szeregu zdjęć totegraficznych. 

— Konfiskata. Z rozporządzenia komitetu 
czasowego dla spraw prasowych numer wczo- 
rajszy gazety wieczornej „Poslednija Nowosti* 
został skonfiskowany, 


— NOŻOWNICITWO. W browarze Marra ra 
Kureniówce podczas bójki Wasiliczenko ranił Bie- 
łyja nożem w nogę i plecy. Rannego odwiezien? 
do szpitala. 

— NIEOSTROŻNA JAZDA, Onegdsj na W. 
Wasylkowskiej jakiś automobil najechał na przecho- 
dzącego Lskernika. Poszkodowanego opatrzyło Po- 
gotowie. 

— NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. W pose- 
syi Nr. 34 przy ul. rredsławińskiej woźnića Demi 
dow został kopnięty przez konia w głowę z taką 
siłą, iz padł bez zmysłów na ziemię. W ciężkim 
stanie odwieziono fo do szpitala. 

— REWIZYA ZAJAZDÓW. Ubiegłej nocy 
policya dokonała rewizyi domów zajezdnych przy ul. 
Nabereżno Kreszczatyckiej i aresztowała 23 podej- 
rzanych osobników. 


— WZMOUNIENIE FOLICYI. Dla wzmic- 
nienia EB kie policyi miejskiej na czas trwania 
ocesu Bejlisz z powiatów gubernii kijowskiej od- 
omenderowano do Kijowa 150 konnych strażników 
policyjnych. 

—POŻARY. Ubiegłej nocy w Puszczy Wo- 
dnej spaliła się wilia B. Horensztcina. Tej gamcj 
nocy wszczął s'ę pożar w sklepic gastronomicznym 
Łoginowej przy Włodzimierskiej Nr. 32a. Pożar 
prędko stłumaiono. 

— GRABIEŻE, Na Padole w pobliżu przy- 
stani dwsj rubotncy napadli na Łazebnikową, zbili 
ja i odebrali iej go rb. Napastnicy zostali arezztoe 
wani. Na ul. Mirnej W. Korniejew ograbił najpierw 
Kurbiatowa, a poiem Abesniakowa.  Kornijewa 
ujęto. 


Zabawy i widowiska. 


Opera, D:iś: „Traviata“ i 
„Naszyjaik*, 

Teatr Sołowcowa. Dziś „Gaiazdo sziacheckie"; 
jutro koncert erkiestry Kuśsewickiego. 

Kinematografy. Kino-teatr: „Ostatni dzień 
Byzancyum', „Leons ma następcę", „Motyw wiosen- 
my”, „Xronika Gaument*. Korso: „Żydzi w Pale- 
stynic*, Ekspres: „Ekwilibrystka“, „Jak się dva- 


bei śaleje”, „Tajemnice morza”, „Tygodnik Patkć*. 


„Pajace'; jutro 


Biuietyn Kijawakiej ztacyi meteorologiczne). Sevggniş „Caerry" A Pietrowa zostsła wyco- 
ana 


roa Bieg agi. Negroda 3co rb. głównego za- 
rządu stadnin państwowych dła ogierów i klaczy 
ssazystkich psństw, 2-!letnich z pierwszej kategoryi. 
Dy:tan* I wiersta 66 sążni. Zapisano 5 kovi 


Dnia 23 września (6 października) xg8x3 r. 


| OR) ga £ 9 
F i Frowadzi „Pizarro“, dalej „Cail“, „Rol Soleil", 
prz: poipot ioti „Natrat“, „Mea”, Okoto” stajen wvtuwa Się na 
Ecmp. pow, wodi. Cola. i7 157 129 | pierwsze miejsce „Cail“ bar. Meller Zakomelskiego 
Barometr przy O' w mm. 738,0 741 9 341.3] (Gawran), lecz na zakrecie mija go znajdujący się 
Step, wilgeineść! w prec. a 63 89 fna końcu „Natręt" L Ilryckiewicza (|ekimow) i u 
Kier lszybk.wiatru (w mm.) PłnZ: O4 Pł4Wa[|celownilkx wygrywa o długość , Trzecia „Roi So- 
Chmur, wedl. ro-ftepn tysi I0 3 głieil* N. Papałazara (Rudan). Czas x m. 19 i pół 


laig agadów w mm. sekundy 

Bieg 3-ci. Nagroda 2:0 rb. głównego za- 
rządu stadnin psństwowych dla egierów i kiaczy 
wszystkich państw, 2 letnich z trzeciej kategoryi. 
Dystans r wiorsta, Zapisanych 5 koni 

Od startu do mety prowadzi i wygrywa „Ko- 
ladka” L, Hcyckiewicza ,Machmct-żanaw) reszta 
w tyle z „Ard Parrichk'iem" na Crele. Druri e dlu- 
gość wygrywa „Szałun* L. Rybickiego (Furman), 
trzecia „Ard Patrick" G. Jara (Daroszenko), Czas 
r m. Jo Sęk. 

Bieg 4ty. Nagroda dodatkowa 200 rb, dla 
ogierów i klaczy a-letnich. Konie, które wygrsły 
w Kijowie pierwszą lub drugą nagrożę bez wzgle- 
du ną wsrtość lub w r. b. 100 rb., były niedepusz- 
crate, Dystąnś rı wiorsta. Zap'sanych 5 keni, 

Ze startu ruszsją razem, na prostej linii wy- 
suwa Się ma pierwsze miejsce i wygrywa bieg 
„Cahors“ L. Fijałkowskiego (Kryłow) majac za żo- 
bą o pół długeści drugiege „Cerise* L. Fijałkow- 
kowskiego (Doroszenko), trzecia „Cascarin* bar. 
Meller Zakomelskiege (Gawron). Czas x m. 10 8. 

Bieg 5-ty. Nagreda roco rb, „Południowo- 
Zachodnia* na cześć prezesa T-wa wyścigów kon- 
nych dla ogierów i klaczy wszystkich pańsiw, nie 
młodszych od 3 lat, nie należących de żadnej kate- 
pE: Dystans a wiorsty 144 sążnie, Zapisane 4 

onie, 

Od startu prowadzi „Nowa“ L. Hrycklewicza 
(Doroszenko), która też zaraz zostawiła daleko za 
sobą resztę koni. Pa przebiegnięciu x i pół wiorsty 
m ja ją „Czeczet* L. Rybickiego (Gawron) i lekko 
w galopie wygrywa wyścig pozottawiająć e 3 dłu- 
goście drugie miejsce „Nawej*, trzeci „Pancerny“ 


0,5 
sd ç. 5-0] wie ir. 
de g. 3-0] wiesz. 


Najw. tempes. powicirza w ciągu deby a 
Najalisza . , A 4 A : 
Przeciętun tempor, pow. w Ciągu dn?y , 
Wielei. przeć, temp. pew. w ciqgu iy . 


Ogólny stan pogody w Roszyi europej- 
skiej z rana na podstawie telegramu głównego 
Oksserwatoryura fizycznego: 


Deszcze spadły w całej Rotyi prócz polu- 
dnia. Temperature wyższa od normalnej na wścho- 
dzie i w pasie południowym, niższa — w pozosta- 
iej Resyj. Oszekiwane: w Kijowie znacznie chłod- 
niej. prawdopodobny deszcz. Cauładno i przymrox- 
ki ma północoaym zachodzie, chiudaiej w zachodniej 
połowie i w dorzeczu średuiego biegu Wołgi, przy- 
mrozki na zachodzie i w centrum, niewielkie mrozy 
na póła. wsęhedzie, Gieplo w pozostałej Ro$yi. Opa 
dy atmesferyczne na wschodzie, na półn.-zachodzie 
i na południowo-wschodzie. 


Z teatru i tuzyki. 


Kijowski Teatr Polski w Żytomierzu. 


PRZ IFEI NF N IEK 


Zabitych 14 osób, rannych 28, w tej liczbie 
17 ciężko. Obydwie lokomotywy, wóz bsagażo- 
wy i jeden wóz Iilej klasy zdruzgotane. La- 
karze udzielili pierwszej ponocy rannym. 


Deiegowany po informacye do zarządu 
kolei Południowo:Zachodnich współpracownik 
nasz zebrat następujące szczególy katastrofy: 


Wczoraj rano w zarządzie kolei Pił -Za- 
chodnich otrzymano Szereg lakomiczaych tele- 
gramów o nowej strasznej katastrofie kolejowej. 

Tym razem padł ofiarą niedbalstwa gd- 
ministracyi kołejowej idący z Kijowa do Pe- 
teraburga pociąg kuryerski N+ 1 k. Wyszedł- 
szy z Kijowa w niedzielę d, 22 go wrześcia 
o godz. 9 m. 20 rano miał przybyć do Dźwió- 
ska o g. 2 m. 30 w mocy. W skiąd pociągu 
wchodziło siedem wagonów, w tem wagon ba 
gażowy, dwa wazony III klasy, jeden wagco I, 
jeden II, jeden wagon mixt I i II klasy, wresz- 
cie wagon reatauracyjny. Wszysikie prawie wa- 
gony wyszły niedawno z warsztatów kolejo- 
wych i pależą do najmocniejszych, jaki: wogó- 
le kursują na kolejąch. Czytelnicy nasi ^ za: 
letach nowej konstrukcyi wagonów mogli się 
przekonać z wystawionego na wystawie kijow- 
skiej wzorowego kompletu pociągowego, będą- 
cego ścisłą kopią kuryera petersburskiego. 

W odległości paruset sążni od stacyi ma- 
szynista watrzymywać zaczął bieg i minąwszy 
otwarty semator był już niedaleko stacyj, gdy 
z największym przerażeniem spostrzegł tuż pra» 
wie przed sobą ną torze mancwrującą lokomoe 
tywę, która ciągnęła za sobą kilka pustych wą- 
gonów towarowych, 

Zanita maszynista zdążył puścić w ruch 


RZ O E E e O E e SAE DED AES 


> KoI 


KIJOW 


Nazwiska zabitych i rannych pasażerów d>-|msuiy leciał glowa w dól, przy lądowaniu 
tychczas nie sprawdzone — nadeszlę je jutro. |zrobił w powietrzu 6 razy „looping the loop". 
Z Perzyi. 


Teheran (AP). Salar.Ud D>ulch ped eskor- 
tą kozsków perskich wyjechał z Karmanszachu 
ku Kazwinowi. 


Od naszego korespondenta petersburstie- 
go otrzymujemy telegramy następujące: 

Petersburg (Wł.). Straszna katastrofa w 
Dźwińsku wywołała tu przygnębiające wraże- 
nie. Na dworcu masa publiczności oczekuje 
wiadomcś:i z miejsca katastrofy. Rozlega się 
płacz kobiet. 

Petersburg (Wi). Wczoraj wieczorem 
otrzymano w Petersburgu msstępujące wiade- 
mości o ofiarach kaiastrofg: zabitych 14 osób, 
w tej liczbie 2 kobiety, rannych 28 osób. 
Zwłoki zabitych pasażerów tak są pomiażdzo- 
ne, że wielu z nich nie można rozpoznać. 

Wśród rannych znajdują się p. Witold 
Kościącki i kadet Zabiełło, przeniesiony z ki- 
jowskiego korpusu do petersburskiego. 

Petersburg (WŁ). Wczoraj wieczorem 
oczekiwano w Petersburgu przyjazdu Guczko- 
wa pociągiem, który uległ katastrofie. 


PE E e ar 
Telegramy. 


Gd kcraiponówiw wiary ô 4ęemiji Pi 
Bór ch uroti 
Trzecia wojna bałkańska. 
Sofla KAP) Ludność albańskc-bałgarska 


Z Francyl. 


Paryż (AP) Pciacarć wyjechał do Hisze 


panii. 
Sprawa Dadiani. 


Baku (AP). Maczawariani oświadcza, że 
komisarz Wamasdze proponawał mu przyjąć na 
siebie winę, proponując za to pieniędzy ile ze- 
chce. Służąca księżnej Dądaszkełiani zeznaje. iż 
Dadiani sam u księtnej nigdy nie bywał. Gdy 
księcia zabito księżna upadła na pcdłogę i dłu. 
go plakala W domu ke ętny Dadaszkeliani pa- 
nowa! spokój, ! 


I ci także... 


Wiatka (AF). Wiackie powiatowe zgrca 
madzenie zięmszje postanowito wszcząć Stara" 
win o przeniesienie do Wiatki z Puław instytue 
tu rożniczego. 


Strajki. 


Moskwa (AP) Zastrajkowały wszystkie 
drukarpie. Dziś dzienniki nie wyjdą. Stacęło 
kilka większych fabryk: „List“, „Bonakar*%, 
„Westinghause* i „Bari“. 


Różne. 


Czerniowce (AP). Na zebraniu rumui- 
skiego duehowieńitwa prawosławnego u:hwa- 


Komunikują nam z Żytomierza, że nasza 
trupa zrob.ła od pierwszego występu jak naj- 
lepsze wrażenie. Wystawienie „Wesela* zachwy- 
cilo wszystkich. Artystów oklaskiwano rzęsi- 
ście i przyjmowano owacyjnie. 

Na „Dobrze strojonym fraku" sala zosts- 
ła wypełniona po brzegi. Śród publiczności 
było dużo rosyan. Wszyszy wyrażają się z 
ogromnem uznaniem o naszych artystach. 


P. Inez Zadorówna. 


Z pitm wioskich dowiadujemy £ię o występie 
w operze turyfńskiej rędaczki naszej, kijowianki, p. 
Inez Zadorówny. 


jou* 


L. Hiyckiewicza (Jekimaw) Czds a m. 45 $ek. „Bi- 
j bar. Meller - Zažomelskiego została wycs- 
ana. 


Bicg 6ty dla jeźdźców amatorów. Nagroda 
300 rb. dla ogierów 1 klaczy, wszystkich państw, 
nie młodszych od 3 ch lat. Dystans 2 wiorsty. Za- 
pisano 5 koni. 

d startu prowańzi „Gejmi»" B, Konstantino- 
wicza (Szt. kap. van Rummel). Dopędza ją „Aba- 
zya“ A. Czubarowa (kornet Jeremiejew) i „Plewic- 
kaja“ M. Prażmowskiego (por. Kononow). Do mety 
przychodzą w powyższem porządku. Czas a m. 36 
sek. Zosta: wycofany „Unkas* bar. Meller-Zsakomel- 
skiego. 

Bieg 7-my. Nagroda 3%0 rb. głównego za- 
rządu stadnin państwowych dla ogłerów i klaczy, 


ucieka z rejonów Tetowa i Gostiwara przed 
serbskiemi ekspedycyami karnemi w góry na 
terytoryum bułgurskie. Według słów zbiegów 
kraj cały zupełnie zniszczony, wsie spalone. 


Sprawy bałkańskie. 


Tryest (AP.) Wprowadzono kursy pa: 
rowców pośpiesznych dla ut'zymania komunie 
kacyi z Albanią Pierwszym statkiem odjeżdżają 
do Albanii inżynierowie austiyaccy i technicy 
którzy mają prowadzić bądania nad przepros 
wadzeniem sieci dróg szosowych, kolei tudzież 
budowa portów. i 


bamu'ce, lokomotywy zwarły się, rozległ się 
ogłuszający huk i wagony rozlatującsię w drz: 
zgi zaczęły się zbijać w bezładny stos, miażdżąc 
się i tratując wzajemnie, 

Obydwie lokomotywy wspięły się do gór 
ry i spadły zatarasowując kilka linii kolejo« 
wych. Tender pociągu kuryerskiego wykoleiż 
się i oderwawszy się od parowozu odleciał w 
bok. Pierwszy za tenderem wagon bagażowy 
został strzaskany. Pozostały po nim  poxięte 
i połamane siłą uderzenia części żelazne. Taki 
sam los spotkał drugi z kolei wagon ozobo- 
wy III klasy. Nawet podłoga wagonu została 


lono żądać podziału dyecezyi Na rusińską i rue 
muńską. 

Berlin (AP) Wskutek starań magistratu 
berlińskiego pozwolono przedłużyć termin im- 
portu mięsa rosyjskiego do daia 6-go gru: 
dnia r. b. 

Bukareszt (AP; Epidemia cholery sła- 
bnie. Stwierdzono 74 nowych zasłabnięć. Ogó. 
łem od początku epidemi zanotowano 1,053 
wypadków. 

Chzbarowsk (AP). Przyjechał badacz krz- 
jów podbiegunowych, Nansen. 

Ryga (AP) W zawodach z lekkiej atle- 
tyki otrzymaio kijowskie T-wo „Sport* nagro- 


wszystkich panstw, nie młodszych od 3-ch lat z 
czwariej kategoryi. Dystans 1 wiorstn 100 _fążni. 
Zapisano 7 koni. 

Od startu prowadzi i lekko wygrywa na 2 
długośsi „Kalchas“ L. Fjałkowskiega (Doroszenko). 
Pozostałe konie rozciągaęty się wstęgą w następu- 
jącym porządku: „Cherry“, „Espoir“, „Arkan“, „Ira- 
uła”, „Turb:llon* i „Efcryj*. Do mety przychodzi 
druga „Espoir" W. Turkowskiego (BDoczsk) i trze- 
cia „Cherry“ A. Pietrowa (Kryłow). Czas 1 m. 
aj $ek. 

Bieg 8.my. Nagroda dodatkowa 2co rb. dla 
ogierów i klaczy nie młodszych od 3 lrt, z pięciu 
a a Dystans 1 i peł wiorsiy. Zapisano 7 

o 


P. Zadorówna debiutowała w roli Lenory 
w „I[rubadurze“ i prasa miejscowa nie szczę zi 
pochwał i słów uznania młodej śpiewaczce. 


PRZYJECHALI DO K JOWA. 


Hulel François: pp. gen.-major A Cicowicz, 
1. Fallon, M. Tarnawski, A. Tałub. W. Sierzbu 
towski, A. Sesednick, J. Rajewski, P. Podaszewski, 
K. Orlow, I. Mimotia, |]. Lipkowski, T, Kuleszow, 
P. Zotow, S Jjelpotjewskij, J]. Bobrowski, K. Bere- 
zawski, ] Kuncewicr, J. Jannszewski A. Szenk, M. 
Chudztk»wa, R. Swirski, |. Pczećławska, 5 Madej. 
ski, M Machno, A. Nikitin, S. Pzotnieki, J. Lanc, W, 
Jegorow, . A, Daniłow, A. Grocholski, P. Bułajew, 
E. Awmendć, A. Romanowski, E. Stesz, P. Czecho- 
wicz, J. Robecki, P.-]Janiewski, M. Filipow, A. Su- 
słow, W. Skumin-jenicz, L, von Robinder, A. Ro- 
stocki. 

Grand-Hótel: pp. P. Nezi, F. Wolff, Z. Arentz, 
W. Grimm, A. Murawjewa-Apostoi-Korobjins, D. 
Żuczentow, M. Kulabko-Korecki, W. Djaczenko, S. 
Żucikow, W. Bzrtren. 

Hoei Ermitage: pp. B. Kssfr, 
W. Kożewnikow, O. Kozewnikowa, |. Karaziv, 
Karaziae, S, Cholmberg, A. Korotniew, W. Koro- 
tniewa, U. Goiowina, M. Gałowina, F. Fidu, T. 
Girszzon, D. Mańszin, A. Zabawskij, K Kene. 

Hotrl Htadyniwko: pp. Śwlds, Sodemskij, 
Czerneuś. Brodzki, Ostapec, Sietnionew, Sitnik, Ka- 
biszew, Fedotow, Fedynow, Roffe, Butiagiu, Bogiń- 
szi, Babkin, Biełokopytow, Silman, Linda. 

Hotel Praga pp. M. Butyrski, A. Sawicz, I. 
Szorie, W. Szostacki, A. Zdsniewicz, R. Drat, J. 
Duchaczek, J. Janouszek, |. Lutsa, J Reklewski, r. 
Rwmznewa, O. Dolińska, M. Horodecki, M. Kukin, 
K. Neyman, F. Mezernicki, |. L tszic, L Lifszie, B. 
Radawicki, K. Rodowicka, E. Ajdarowa, M. Ajda 
rewa, ] Martynek, M. S'ergiejew, P. Nowatny, G. 
Filitsk'. M, Dołmst. 

Hotel Kane. pp. L. Kriwenczik, J. Roubcot, J. 
Klechnowszi, L. Perłorodzka, 

Hotel Uwtoerąęa': pp. A. Jałowski, B. DBrjlin, 
W. Zatwornicki, A. Zadornowski, P. Andzuszczen- 
ko, |. Wejler, A. Gerasimenko, A. Tęoickij, M. Jur 
kiewicz, J. Kazarnewskij, K. Zacharow, G Steszen- 
ko, G. Sanżarewski, J. Kowalenko, A, Pac-Pomar- 
nacki. 

Palast Hótx: pp. O. Barach, T. Delektorskij, 
K. Sznogorszij-Lenkiewicz, F. Rylło, M. Korsienko, 
M, Selcginski. M. Pożidajew, 1. Małathowski, J. Ma- 
łachowsk, I. Frenkel, W. Czerenkow, i. Kwl, {. Mu- 
rachowski, J. iljasz, M. Lejneweberg, E von Taube, 

Tu, O Lejacweberg, A. Chaskln, S. Runkie wiez, 
M. Sznkilin. A Kosoritin, M. Kosoritina, A. Wsjn- 
trob, E. Areczenkowa, G. Bużanskzja, G. Wajoc- 


Po nieudszym starcie nrowadzi bieg „Vicena- 
te“, lecz niedługo oduada Następnie rszfiągałęte 
wstęgą ida „Parbleu“, „Fata Morgana", „Aśfa”, „Gi- 
letles* i „Aragwa”. Do celewnika przychodzi pierw- 
szy „Parwleu* L Hryskiewicza (jekimow), óruga o 
długość „Asia“ L Pietrowa (Kryłow) i trzecia „F'a- 
ta Morgana" J. Małeckiego (Doreszenko). Wycafans 
„Rubrssń* M. Nowickiego. Czas r m. 49 sek. 

Bieg -ty z przeszkodami dla;gjeźdźców 
K. Bogdanow, | amatorów. N:grods 500 rb. imienia Gił>nka kogo- 
H.|rowego generała lejtenanta N, Suchemliaowa "dis 
ogierów, klaczy | rmierzynków wszystkich płibsuę, 
nie włodźryćh c4 3 lat. Dystans 2 i pół wiorst” 
Żadeklarowauo 8 koni. 

Od startu prowadz! „Morn*, za nim „Marga 
ryta“, „Condotier”, „Arlekin“, „Crardasz”, „Umea“ 
i „Greicher'. Na rakręcie na pierwsze miejsce wy- 
suwa się „Coudotier" N, Pelakowa (bar. Meller-Za- 
komelskij) i łatwo w galopie wygrywa bieg, drici 
ña 5 długości, za nim „Morn“ von Raummela (włas- 
Cicici) i trzelia „Margaryta* A. Jeremiejewa (właś- 
ciciel), Czas 3 m. 23 Sck. Wycofano „Gratisa" A 
Bcszera 

Bieg 10-ty dla j:źdców amatorów." Nagro- 
da 209 rb. dla ogierów i klaczy nie młedszych od 
3'ch Jat Konie które wygrały w Kijowie w r. b. 
460 »b. lub jakakolwiek pierwszą nagrode nie mo 
gły uczestniczyć. Dystans 11/, wiorsty. Zadeklaro 
wano 7 koni. Od startu ruszają razem. O miejsce 
pierwa;e wre walka pomiędzy „Festivalem* F, Mu- 
choitowa (per. Jakowienka) i „Ferry ()icen" A. Ka 
mieńskiego (bar. Meller-Zakoinelskij) — do celow 
nika przychodzą głewa w głowę. Trzecim o dłu- 
gość „Bric“ A. Drgniera (poruczn. Dikounskij) Czas 
I m. 5a sek. | a 

W organizacyi wyścigów coś się zepsuło. 
Pp. żędziowie zapominsją dawać sygnały przy roz- 
poczęciu | po SkońCzonym biezu, co wywełuje nie- 
pórozumienis przy kasach toralizatora, a wyścigi 
Keńcrą się bardzo późno — ostatal bieg w niedzie 
lę odbywał się w Ciemuoś:iach. To'esłatalć prze- 
cież latwo można naprawić przez skrócenie nad 
zwyczaj długich antraktów. 


| ŘE 


row, S. Wajnerowa, S. Kinersztejn  B. Szleff Szlif, 
Sz. Rechter, J. Galperin, M. Gilperin, M. Mage: Lekka atletyka. 
zanik. 


Przed kilku dniami, t. j. 20 b. m, staraniem 
Towarzystwa „Union" odbyły się w Rydze między- 
narodowe zawody w lekkiej atletyce. Między licz 
nymi uczęstnikami bsali również udział w zawo- 
| członkewie kijowskich Towarzystw sporto- 
wycb. 

Zawody udały się; ustanowiono nowe rekor- 
dy rosyjskie, a mianewicie: Lebediew z Rygi 
Mas na r00 metrów przyszedł w ciągu Ir sek, 
Wilhelmson z Rewla w biegu na r.5ea metrów —- 
4 m. ze ek, W Diegu na 250 metrów Orłew z KI- 
jowa (T-wo „Spozt”) —- 2a7/, sek, w rzutach kulą 
Gulbe z Rygi — ra metrów 15 cent, w rzutach 
dyskiem SukatnekĘzĄWindawy—36 razt, ów 88 cent., 
w biegu na 400 met. Fuks z Kijowa—g5o*, sekundy. 

Kijowscy gimnastycy zajęli jednu z pierw 
szych miejsc. 


Hotel Rorya: pp. E. Letnik; A, MakarewSt!, 
W, Żytkowski. |. Petrow, J: Safronow, S Jurewiez, 
1. Pasiecznik, M. Grujewa, i. Teodorowicz, G. Gir 
szereldt, M. Nikołajew, | Miebrow, T_Deriugin, A. 
Bielowicki, M. Nayniec, J]. Odysiec. P. Tabucz, M. 
Szuliga-Nesterenke, L, CzistlaFkow, P. Daniłow, W. 
La-Bouth, W, Wasiljew, K. Tenita, A, Buzriejewa, 
W. Jareazew, K. Ławrowe, P. Koszeczkia, G. Kra- 
szeninnikow, M, Bncłakow, W. von Bader, M. G9- 
dlewska, S. Wamijew, O. Garncewa, A, Micheisobn, 
A: Grzeszczuk, F, Kowalewski, Mitelsztejn, M. Na- 
zarow, D Sskełow, N, Pawłowicz, I. Jiroszenko, 
A, Korolkow, S. Munt, J. Sołowjow, M, I D. Woj- 
tenko, A, Michajłow, R. Malinowskajas, W. Obnor- 
ati, K. Sudź, kk Kenowałow, A. Sziriajew. 


OFIARY. 


w  Administracyl 
złożyli: 

Na Macierz Cieszyńską: pp hr. Breel Plater 
I5o rb, —Haliaa Rog hska 6 rb.—T. Cu 25 rb.— Łu- 
kaszewicz 10 rb. 


a 1. Z MK M 


LIST DO REDAKGY!. 


Otrzymujemy pismo nzs'ępujące: 


„Dziennika Kijowskiego" 


połamana. Tutaj znalazło śmierć kilku pasaże- 
rów, reszta odniosia ciężkie rany. 

ierzenie było tak silne, że z liczby sie- 
dmiu wagonów oculał zaledwo jeden — restau- 
racyjny, w którym podczas katastrofy nie było 
ani jednego pasażera,* wszyszy, bowiem pogrą 
żeui byli we ście. Ze śpiącej w tys wagocie 
usługi byfetowej nikt ; nie odniósi , poważnych 
potluczeń. 

W chwili katastrofy na dworcu z powo- 
du późaej pory nikogo prawie nie było. Garst- 
ka oczekujących na różne pociągi passżerów 
i kilku urzędników kolejowych usłyszawszy nie- 
zwykły buk i łoskot wybiegli nu peron, W od 
dali dolatywać zaczęły jęki i przerażliwe wcłu- 
nia o pomoc. Kilka osób rzuciio się w kierun- 
ku skąd dochodziły okrzyki i w cdiegłości prze- 
szło stu sążni od stacyi oczom ich przedstawił 
ię straszny widok. 

Dokoła strzaskanych wagonów  biegało 
kilkunastu obłąkanych z*przerażenia parażerów. 
Niektórzy z mich byli okryci ranami. Na torze 


kuiejowyia leżeli tu i Ówdwe zabici i ciężzoj 
rauni. Z pod szczątków dobywały się jęki 

W mieklórychźmiejscach szczątki się rnszały — 

zagrzebani pod gruzami pasażerowie usiłowali 
się z pod nich wydostać. 


Dokoła rozbitych wagonów zaroiło się odļ pania Serbii o koniecznoś:i przyjęcia arbitrażu. 


łatarck, Kilkafcsóbopobiegło po lekarzy i środ 
ki opatrunkowe i wkrótce rozpoczęła się akcya 


ratunkowa. 'Z wagonu trzeciej klasy wydoby- |zawiadomienie z Petersburga o przyjęciu arb'- 


to 6 zabitych$ijkilku ;ciężko”*rannych. 


Do wagonu drugiej klasy, z którego roz-|randum w obronie praw Bułgaryi i  wręczyło 
legały się bez przerwy przerażliwe wołania je posłowi rosyjskiemu. Delegacya bułgarska 


o pomoc, nie ĵi można !było dostać 
jak przez ckas.  Wydobytośęstąd 


i kilku ciężko raunych. Tą samą drogą rato-| by wpłynęły na greków i na serbów, prosila 
wnicy weszli do wagonu mixt, z którego|również Serbię i Grecyę o zaprzestanie kroków 
„|wojencych. Orólnik wyjaśnia sprawę niezasto- 

Władze stacyjne drogą telegraficzną we-|sowania środków obronnych przed najazdem 
zwały z Petersburga i z Wilna pociągi pomo-|rumuńskim. 
cnicze i sanitarne. Pierwszy pociąg sanitarny | powiedzi Serbii wyrażającą zgodę na arbitraż, 
Po nie-| nie obawiał się Rumunii 
jskim czasie nadeszło parę innych pociągów |trzebne zawierać z nią specyaluej umowy. Ro- 
Oprócz władz śledczych, które przybyły najsya w swej trudnej roli uczyniła wszystko co 
miejsce katastrofy dozDźwińska przybyło rów-|było od niej zależne, 
nież kilku wyższych urzędników koleiiPółnocno- | przyjęcia arbitrażu i podczas wojiy zwróciła 


również wydobyto kiiku rannych i t. d., it. d 


przyszedł z Wilna około g. 6€j rano. 


Zachodniej. 


Badanie przyczyn katastrofy wyjaśniło, iż|stania działań wojennych. Wystąpienie Rosyi 
tym razem człą wina spada na niektórych |ani w Białogrodzie, ani w Atenacb, aui w Bu- 


Sofia (AP.) Sarbia, zainterpelowana przez 
Bułgaryę w sprawie bezpośredniej komunikacyi 
kolejowej, odpowie dziale, iż nie jest w Stanie 
ściśle określić, kiedy koleje zaczną prawidłowa 
funkcyonowsć. $Na linii Scfia—Konstantynopol 
ruch pociągów zostanie otwarty jutro. Trans. 
port tureckich jeńców wcjencych będzie się 
odbywać za pomocą trzech pociągów dziennie. 


dę—puhar kraju Nadbaltyckicgo. „Sport? zwy» 
ciężył ryakie T-wo sportowe. 


Giełda Peterebureks, 


Dna 23 września tgi3 r, 


sę EES E '|ą Reonts Państwowa. « i i i r 

fra (AP.) Rząd outgarsk i Portę |”, gal, 

o zat gr "Taliowa a Tebii SR ponr czowe: Ziem „e 85238 

dora bułgarskiego w Konstantynopolu. =. Hp ys ieia -m sm Basi, 

Ateny (AP.) Frzyjeczał delegat otomańskij„  , z za663g., ; 6 å 378 l 

Heranto bej, który ma zakomunikować kontra |. Oh!. prem. Szlach. Banke. ; ; ; gani! 

a ge Ok RRN 4 Heranto beją akcje Peterzbursk. Międzynar. Komere, 517, 
s F - AU = 

„ Ateny (AP.) W tym tygodniu krół wyje- e kaczka W Ę > 45 7 
dzie A ug i dokonał przeglądu dywizyi „  Resyjsk. dla Handlu Zowa. ; | 3% 
> W ac) + W-wa Odiewal stalli „Sermową? 140 
O politykę bułgarską. ` " = SE eoe 304 

AM 1]2 

Sofia (AP). Organ Danewa „Bulgarya*| * zek g wa st gp „żę 
ogłosił okólnik centralnego biura partyi poste] ©  gskiatk. F wa Naltow. NA =: Z. 
powej, rzucaiący Światło na politykę Gzszowaj “ Rat. Tow. kopalni aa Maja E 
i Danewa. Partya podkreśla, iż ściśle stosując] " Kel fabr. małsya s 6 1 sę 
się do traktatu związkowego Bułgarya zwróci» x B ki ak 4 0. 1: ` zę: 
łe się w kwietniu do Resyi prosząc o arbiiraż Psł_W2óh. kel. żel.. , ; ; i AS 
i prośba ta została przyjęta nader przychylnie. A Nosk. Kazań. kelej , ; i bss 
Rząd dokładat wszelkich starań w celu przeko- s sek. Wiadaw. Ryk, kel. żel. a 
Po długim zwlekaniu ze strony rządu serbskie: e pili NACE | 57 
go Bulgarya Otrzymała 9-go czerwca urzędowej <% Fabryk Malóaw ikich s 28 


EWĄ Peżyćzk 805 ©. + » s i : 
5% . z r 


gof r. 
5a Świadedłwi włeśdiańskie ; 


104'1—I04' g 
162, —x1o3'Jg 
99'1,—g9*l4 


trażu przez Serbię. Rząd wygotował memo- 


M MA4 (sb 


ISO . . (J zs AC É 
a ma zamierzała wyjechać do Petersburga. Po 17-ym sda WB Kij. miejsk. T-wa Kred „dł, 
Ą © | A R » . s n 
wa trupyjczerwca Bułgarya ponownie prosiła mocarstwa | „, akioa Baku eeii 654 


Usposobienie z walorami oBpałe; z papierami 
dywidendowymi po nierównym i wahającym fie 
początku, ku końcowi na całej linii słabsze; z pre- 


Rząd bułgarski po otrzymaniu od- | miówkami stałe. 


i nie uważał r 
pó sią Gieldy zagraniczae, 


skłonić Serbię do Dota 23 września (6 paźlziernika) 1913 r. 


Brie, Wyglaty na Petariknzg Bp. 216.05 
kap. 2:6,00 
Zara wekłiewy ma Paturiburg ua8 dni —— 


by 


się do stron wojujących z propozycyą zaprze* 


Wył ; 4 a 
funkcyonaryuszów st. Dźwińsk, którzy” wiedząc | kareszcie szutku nie cdaiosło. Rumu>ia wystą- T agi i PIC a 41 grBo 
o nadejściu pociągu kuryerskiego z K'jowa|piła przeciw Bulgaryi właśaie w chwili gdy Keżz|. bil. kredyt. zwe rb, ; 216.15 
wprowadzili go na tor kolejowy,jtzajęty przez| poseł rosyjaki czynił jej remonstracyę, Okól- prywatna í 4'la74'leJo 
manewrującą lokomotywę. nik zaprzecza mniemauiu jakoby Bulgarya Ospatabienie słabe. y 

Liczba zabitych nie została na razie ście] pierwsza zaczęła wojnę i wzywa leaderów pare» ļ| raryg,— płaty na Foteroburg 
śle ozaaczona.*ĘTelegramy otrzymane przez |tyi by wyjaśnili prawdę wyborcom. Gana nzjaltśza ; z66 oe 
zarząd kolei Pcł-Żach. podają następujące licz- Austryi Guza najwyższa 268 na 
by: Telegram z Dźwińska — 14 zabitych i 26 Z Austryi. 4/4 tun! paźfiwowa 1894 e | >- 9225 
rannych; telegram z Sarn 18. zabitych i 20 Szizbury (AP). Z powodu upływu 25 lat| go ęuVe/, peżytzka x909 c.. ìi i  : 180.05 
ciężkorannych i telegram ze st Łuniniec — r14|od chwili wciągnięcia na listę armii niemie» 5°) gatyćrka rosyjska 1906 s 105 50 
zabitych i 20 ciężko rannych. ckiej arcyksięcia Franciszka Ferdynanda depu* Dytkente prywatne. ' a 
Naczelnik ruchu kołeiysPoł..Żach. zażąda! |tacya oficerów pruskicù wręczyła mu resirgpt DUspetebienie nierówne. 
telegraficznie przysłsnia mu nazwisk ciiar ks»| Wilhelma i order, tudzież złożyła mu życzenia| na4ya—3*, peżyCzka ieuyjska 1926 r. ro4'14 
testroły, z identyczną prośbą zwrócili się tele- | w imieniu cesarza i armii niemieckiej. 4j peżyłika reżylSka 1906 F. 9951, 
graficznie do zarządu kolei Północno-Zachod- Wiedeń (AP).  „Neuc Freie Prezge* do" Usposobienie ospałe, słabsze. 
niej krewni pasażerów pociągu z którym zda-| nosi, że ministerstwo wojny wydało rozkaz roze | aduterGam —5*/, pożyczka resyjska zz06 $. 101r 
rzyła się katastrofa. puszczenia wszystkich rezerwistów, znajdujących +4", pożyśzka sotyjska x909. RO 
Wskutek zawalenia toru  kolejowegojsię jeszcze w szeregach.  Rozpuszczenie nasta- | *ldsń-—s% gożyćsrka rosyjzka 106 r. 103.10 
szczątkami wagonów na st. Dźwińsk idącyļpi d. 27:80 września z wyjątkiem artyleryi, a F, 


Na głodnych w Galicy: pp. T. Ch, 25 rb. — 
Marya Kucżewska 5 rb. 

Na Tow Dobroczynności: pp. Józefina Nie- 
dziąłkowska (zamiast buetu na bal 21/IX) ro rb. — 
Z racył jabilenszu Rytka Żmigrodzka (dla ubogich 
dzieci) 5 rb.— Lsopold Rajewszi z żoną (z: powodu 
niebytności nı oalon ax/IX) 5 rb. 

Na kościół św. Mikołaja: p. A J. 


(ua ołtarz 
Matki Bosk:ej) 3 rb. 


Ze sportu. 


Wyścigi konne. 


Dzień 8:my. 


W niedzielę na wyścigach były tłumy publi- 
Cznośći. Gra w totalizatora ożywiona, lecz bez nie- 
śpodzienek. Tór z początku łatwy, lecz później 
wskutek destzćzu rozmiękły i ciężki. , 

R:zegrano Io nagród na stmę 36:0 rb. Za- 
Pisanych 56 koni. 

Bieg rszy. Nagroda 300 rb. głównego za- 
rządu stedaia państwowych dla og'erów i klac'y, 
Nie mło szych ed 3 lat z trzeciej kategoryi. Dy- 
Stangs 2 «forsty, Zapisano 2 konie. 

Od stastu prowadzi „S*weryvń* L. Rybickie 
g9 (Gawroa), obok „Zbyszko“ L. Hiyckiewicza (Je- 
k'mow). Tak rdą do zakrętu, gdzie „Zbyszko” zaj 
muje m/ejsćc pierwsze I łatwo wygrywa bieg 


tigu 2 m. 23 śck., wając za sobą o pół ARES 


Szanowna Redakcyo! 

_ Wobeć wydanego, wbrew danemu mi przez 
komitet wystawy pazwoleniu, rozporządzecia p. b, 
komisarza Mossakowskiego o cofnięciu biletów wej- 
Śsła dla moich służących, sprzedaż  detsliczna 
„Dziennika K jowskiego*, jak również i innych pism 
miejscowych I zagranicznych na terytoryom wysta 
wy nie mogła być dziś uskuteczujada. Wobec tego 
pozwalam sobie zwrócić otrzymary w komis nę- 
kład dzisiejszego N ru „Dziennika“. 


Z poważaniena 
E. Czyżewski, 
22/]1X -1913 r. ł 


EO L= TESTOM 1 000 ZDROWO 7 


Katastrofa kolejowa 
w Dźwińsku, ` 


Dźwińsx (AP). Kijowski pociąg pospiesz- 
ay zdążający do Petersbirga wjsżdzając na to- 
ty Stacyjne wpadł na odczepioną cd pociagu 
pocztowego lokomotyw;  kióra ujula 
aa tor przeznaczony dla pociągu pos, itsznego, 


z Petersburga pociągĘkuryerski Ne 2K przyby-|gdzie termin oznaczony został ma d. 18 ty 

wa do Kijowa ze znacznem opóźnieniem. października. 

Wybory prezydenta w Chinach. 
Natychmiast po otrzymaniu wiadomości Pekin (AP). „W. trzeciem o AT m 

o katastrcfie zwróciliśmy się do naszego ko-| Prezydenta republiki obrany Juan Szi-Kaj 607 

respondenrta wileńskiego z telegraficznem pole |7 liczby 759 podanych głosów. 

ceniem zaziągnięcia ioformacyi o szczegółach W Maingofil. 

katastrofy na miejscu. Przed godziną zą w R syjeki i aa. 

nocy otrzymaliśmy następujące depesze: Kaszgźr (AP). Konsul rosyjs ii Be > 

Sarz chiński podpisali protokół, określający ka- 


Dźwińsk (Wi) Kijowski pociąg kuryerski rę ua winnych pogromu We wsi Czira i wyso- 
jskie ma być wypłacone 


wpadł v godz 2 m 35 w nocy na mantwru-| ość odszkodowanis, 
jącą lokomotywe przybyłego z Wiina pasażer- poszkodowanym poddazy n rosyjskim. 
skiego pociągu N? 3. Stezaskany został wsgon 


ratunkowa w toku, 


Lć, iż podczas zderzenia pociągów zginęło 18] stało uwzględnione. 
osób — odniosło?cię:kie racy 35 

Dźwinsk (WŁ). Udało mi się dotychczas 
dowiedzieć kto z pośród urzędników kolejo- 
wycb zgiuąłfjpodczasgkatastrofy. Zabici: koa-|iepszył się. Pogłoski o zauważonych 
dukter Lupacz,;posługacz wagonu 3 klasy, po- |objawach raka są bezpodstawne. 
siugucz bzęażowy, konduktor i palacz pociągu 

| Z lstri twa. 


Choroba króla szwedzkiego. 


INE 3 tudzież mechanik zawiadujący oświeile 
jmen tlektrycznem; ranieni — obaj maszyniści 


Kulćża (áP) Z Szarasume przyjechał 
bagażowy i wagon, 3%klasy. Stos strzaskanych | oddział wojsk dungańskicb, który był sprowa- 
wagonów — zbroczony krwią, dobywają się dzony przez rząd chiński do Szarasume dla o- 
z pod niego jęki i wołania o pomoc. Akcya| brony przeciw mopgołom. Z powodu swawolł', 
] jakiej się oddział dopuszczał, rząd rosyjski za- 
Dźwińsk (Wł). Zdołano dotychczas usta |żądsł wydalenia jego z Szaratume, co też zo- 


Sztokhcelm (AP). Stan zdrowia króla po- 


Rozkład jazdy pociągów 
Koi. Foł.-Żachod. 


od daia 18-go kwietnia 1913 roku. 


Kuryer Nr 1. I, II kl. Koziatyn, Zmierrynka, Ode 

sa odch. godz, 9 wiecz., przych, g. 9 m. 35 z rana 

Kuryer Nr iz. I, 1l, III ki, Sarny, Brześć 

Warszawa — odch, g. 10 m. 10 w., przych. g. 7 m 
20 z rane. ; R 

Kuryer Är 1k. I, II, UI kl Sarny, Wilne, Pe- 
tersburg — odch. g. 9 m. 20 z rana, przych. g. 9 
m. 42 więćz 

Pośpleszny Nr 7k. I, II, MI, k! Zmaerzyn- 
ka, Ekaterynosław, Sewastopol, Mikołajów, Rostów 
Elizawetgrad — odch. g. 7 m. 50 w., przych g. 10 

Osobowy Nr 7. 1, I1, III kl, Koziatyn, Ko- 
wel, Zdołbunowo, Radziwiłłów, Brody — odch 
g- 7 ma. 30 wiecz, przych. g. 10 m. 48 rano. 

Osobowy Nr 13. I, Ii, UL kl. Kozłatyn, Ko- 
wel, Brześć, Grajewo — odch. g. 12 m. 25 w mo, 
ty, przych g. 7 m. 35 z rżna. 

Osobowy Nr li. 1, II, III ki. Koziatyn, Ode- 
sa; Kozistyn, iiumań; Koziatyn, Zmlerzynka — odch. 
g- 12 m. 50 w nocy, przych. g.*6 m.20 1 raga. 

Osobowy Nr 5. 1, il, ili ki. Kozlatyn, Zmie- 
rzynka, Odesa; Zmierzynka, Podwołoczyska (I, 
II kl) Zrmierzynka, Nowosielica — odch, g. 9 m. 


jakoby |30 wiecz., przych. g. 8 m. 45 z rana. 


Pocztowy Nr 3. 1, II, ill kl Koziatyn, Ode- 
sa—odch. g. 9 r. przych g. 9 m. 30 wiećz. 

Pocztowy Nr 3e. 1, 11, (lt kl. Fastów, Zna- 
Bkiznka, Exareryaosław — odch. g, 11 m. 30 w no- 


Bus (AP). Lotnik Pegoud w ciągi jedaejjcy, przych. g 1 m, 55 z rana. 


DoZal4E+ NN IRE 


Byle prazownice HERSEGO 


M. Mączyńska i €. Zabłocka 


Kjów, Puszkińska nr 20 W podwórzu, 


Przyjmują zamówienia Sukien Damsa>ith. 1:34 
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KRESZCZATYK 42. 


Są do sprzedania używane: 


1) Lokemobila 16 s'ł rz Iavca 11492 
2) Lotomobita 12 sł rz. Królew -Węgierskiej Fabr, 
3 Kater (stanek) piętrowy 22 cale. 


Oiwarty = 
w Fabryce Rudolfa Honesti 


NOWY ODDZIAŁ 


damskich gotowych okryć 


Po- cenach Wurtowyth, 


dostepnych A 
dia mniej zamożnej 
KLIENTELI. 


w Bobrujsku, 
Mińs'iej gub, 


Uwz'mazy : owy transport 


miezzędaaj w kazdym doku polskim 


trqkiipedyi Staropałskiej Mastrowanej 


ZYBRKUNTA GLOGERA 


jest uajpeżytłeczriejsrcym a wupaniałgywm poda kisa 


Na welinie, w 4-ch wielkich te- 
mach ezdobnie sprawienych, nagre- 
izena przez Katę Minnowskicge, » 
bejmująca kilka tyżięcy artykułów z 
ilustracyarmi i nutami, w zakresie 
pelskicu i Hiewskich driejów knitu- 
ry. praw, sbyczaju naredowege, sztuk 
l nauk, uzbrejeń i ubierów, rabaw 

||| gier, muzyki | pieśni, numizzastyki 
| etmagrafii zycia puhlicmege, rycer 


Najwiękery znawóa przeszłości; 
pelskiej, preicsor Alck$aader Briick- 
ner, tak pisze (w „Bibliotecs War- 
szawskiej") » Encykiwpedyi Glegcie: 
„Równie paływręzn=go, ciekawego 
| ponódxającegu wydawnictwa nie 
sposób pono Znajdzie w niem 
czytelnik skazbieć rzeczy własnych, 
o których się Cręsie slyszy, a mału 
wie nabierają te szłzegóiy newe- 
tklege, r»lniczege, kościelnego I ło- | ge barwnego życia | wskrzesia się 
wieckiegu z a-tłu wieków ukieglych. | zamierzchła przegałość, i wiią dn 
PudręGznik w każcywa domu keniaur- | niej biaski | elydhać jej głezy”... 
ty kerwarunkawe. 


Egrystuje 
od toku 1877. 


ERRATKA TRAMM KETALOWNO 


wav, 
Ó 2S2 


Ake, T-wa i ik ` 
OLF MÜLLER” * 4 
KIJÓW | ug A 
Żylańska 220} © 
okolo W.-WasyTkowskiej, 


Y 


„ RUD 


4 


TCswa kelęgurzka rò,5ia, reg 


Bla preacmeraioriw „Ozeanika Kijowskisgo”, 
zamawiających dzialo w Adninictraczi pisisa, cana zolier do ra (2 
Na przecyłkę nanriowg dołączyć aalszy pa | 


Depttia 
„Oratmuiare, 
Zelefon Na 60 


Echo literacko-artystyczne 


OJ dn. 1-go października r. b przechodzi na dwutygcdnik i wy- 

chodzić będzie I-go i I5-go każdego miesiąca bez podwyższenia 

prenumeratg. Zamieszczać będzie i nadel artykuły treści społecz- 

nej, studya literackie, nowele, pcezye, Sprawozdanie, koresponden- 

cye, cbs.erną bibliografię oraz kronikę obrszującą życie umysłowe, 

ertysiyczne i społeczne wszystkich ognisk kultury. Waspółpracow= 
niztwo najwybitniejszych pisarzy i literatów. 


W najbliższym czasie „„ECHO** rozpoczyna druk noweli W. Rey- 
monta orx s: ilgun o GEROMS5KIW J. Larentowicza 
ADRES REDAKCY/: Warszawa Szpitalna No 12 


Ce 1a prenureraty w Warszawie rocznie 6 rb. 
na prowincyi 7 
za granicą 
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— Wszechświatowo znanej — 


LI gial. AnęrykogkieM 


Meble Biurowe A 
w kolosalnym wyborze D 
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poleca: ów. 


0d d. (8 września ceny zniżone. 


WAGI. 


Specyalne wagi wozowe, dziesię- 
tue, setne, Ćrierdzieste i gw.chty 
zawsze na składzie przy fabr. wag 


Paral i S-+a 
Cann'ki na ż4dan'a bozpłał, 
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Magazyn Mebli 


J. Kimajora 


Ogleszenia przyjmują się. 
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Kijów, Biblkowski-Bulaar Ke 77, tal. 23-77. 
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trykotowe  $aczki 


peleryny ręcznej 
e Po bielizna iet- 
Mikołajowaka Wr i3 dom własny “y 
T 7 Wo WIATOWE Ash gieniczne, Siatki, ka- 
| l LECZNICZO - ZIOŁOWE i maszki, rękawiczki i inne. 
o>rócz drakujących się powieści: Wł, St. Reymonta! „INSURFKCYA'J $; MYDŁ 0 HERB A Si Koldry-pledy. ' 
W. Sieroszewskiego „BENIOWSKI', a D-ra OBERMEYERA | A Chustki puchowe. 


TYGODNIK 


„Luci 


nabył wyłączne prawo | w drugiem "półroczu 1913 r, KROSTY, PIEGI, WĄGRY, LISZAJE, 
ŚwWIERZBĘ, PRYSZCZE i WSZELKIE 
NIECZYSTOŚCI £KÓRY 
USUWA NAZŻZAWSZE. 
Sprzedaż w aptekach 
1w akład. apt = 


sy, zupełne wyleczenie! aaia i 


AE Ciepła bielizna 


ALA Jaegera, wielbl. i inne. 


N e5 i altoty,: Suknie 
Dziecinne 1» 


ostyumy również 
uniformy w naj- 


rozpocznie druk najnowśzej powieści 


s HENRYKA SIENKIEWICZA 


53 


WZ HU: FEl :pszym wynorzę w fabrycznym 
JJ * afk. 6 AED r M skladzie 

; icki annei N - Rosyjski 

Popularne pismo narodowo - katolickie | w POD D Ą BROWSKIM?”.  |pywostawsci ikosteouski sa an -u 
z trzema dodatkami: Swietay batalista WOJCIECH KOSSAK zilustrował powieść Sien taa x 
; kiewiċra w szeregu kartonów kolorowyoh, które stanowić będą ©. SOKOŁOWA 
I T sanii PREMIUM SPECYALNE DLA WSZYSTKICH PRENUMERATOROW Xraszosatyk 54, | E > 
| Nasza Wieś, li, Gazetka dla Dzieci „TYGODNIKA ILLUSTEO WANEGO*. Tylka co otrzymane rSżac piči} “w, Wasylkowsko 10. 


ia pończoch kupnie 1/2 
Damskie kd po PAC AM 
Nawość! Damskie poduszeczki 


hygieniczne. 
(Żąlać w oddtlale daask'm). 


petki, kołdry, bielizna mę*ka, bli- 
watne towary fabr. Morozowa, 
firanki, tiul, nakrycia tiulowe 
i peleryny. Szwsjsarskie i rosyj- 
skie h:fty, a także reSziki ory 
ginalnego Jarosławskiecgo płótna 
na poszewki, męską, dzmską bie- 


Redakcya „Tygodnika illustrowanego" nabyła wozostałą niewielką 
Po egzemplarzy znakomit go dzieła prof. SZYMONA :ASKENA- 
z 


„Książe Józef Poniatowski“, 


i II, Nauka Wiary. 
Wychodzi od lat 6:ciu w Kijowie. 


WARUNKI PRENUMERATY 


llznę i resztki hattów najlepszych rara AE ROR : E N DA 
Rocznie . rb. 3.— | Półrocznie rb. 1.50 | ttóre prenumeratorzy „Tygodnika Illustrowanego" mogą nabywać po pati a A fabryczne Ufewa: c" N. PP] MA 
R znaczn 3 wa oe cenie Rb. 1.58 kop. Fak = | „że s AZEPZ JĄ ku (WALCA 
Adres Redakcy! | Admlnistracyi. Kijów, Kościelna De 10, ji Rb. 2:50 kop. W pięknej okładce ozdobioucj wyciskam. 2 elf „ LECZYZSKUTECZNIE 
b a i 5. 10217 * 5 me ły Ab. dok ! 
przesyłki i opakowania kep. 65 Í 7] k. śle dzie 7 k. ZASTARZAŁE. OPUCHLIZNY VR OZDĘCIE 


Królewsitle świeżego połowu ma- 
łeśslm"". 7 kop. $ztuka Bryndza 
20 k. afunt. Magazyn Wazieżi. 
wa, M -Wgsslrnw S, 1883 


~ ŻYŁ u ZWIERZĄT DOMÓWYCH. 


SPRZEDA? majka, I MAGAZYNACH 
| sko ctówny TŒ S*SNAPIR w Knemitnczucu I] 


EN Z ZZA = „zak | 
pokżj, inteligentna niemka po Lanto, karety i powozy miejskie 
sruk. łekcyi. Przyjmis ranne za. do Bprzedania, tikże i zaprzęąo-* 
jęcie. Timofiejowsza 14—12, od 12| we konie. Bulwzrao - Kudriawsta 
| do 3. 11322] Nc 16. 11374 
PETE 


Wyszło z druku 


Redaktor i Wydawca: X. ŻUKOWSKI, 7: 


| 
| 


Wydane nakładem „Dziennika Kijowskiego” 
=== na pięknym papierze, zawierające szereg fachowych bogato ilustrowanych 


A 


Wtorek, d. 24 września (7 psździeraika) 19:3 r. M 251 
8 ma | a POCO | 


Francuzka 


Elatztorne wychowane, szycie do- 
mowe. Biuro Jahałkowskie, War 
szaw=a, | 'rczoliraste 82 11252 


soba inteligertma poszukuje 
ps dy zaiządzającj domem z 
krojem » szyciem, Wianice, postr- 
res arte „HE, 11;€1 


ok x grę Kursów Baranieckie- 
go daje lezcyi pol k'ego. historyi 
i lieratury, korep. franc. Psńkov- 
ska 6 m 6. 11394 


potrzebny pomocnik hodoalany z 
dokiadną 2n:j.mością języka 
francuskiego. Adres: Hodowla Na 
sion E. Ostaszewski, p. Włodzimierz 
Woły ski, Nowos ót.. 11400 


Nauozycielke», wyb rna ma- 
tęmatyc'ke, g maazyum w War- 
szawie, dodatkowe igam ny w 
Szwajcaryi, 5 lat w Zurycłku, mate- 
matyFa. przyroda, praktyka k lkolet- 
nia, Frencuska i niem'echa konwer- 
Bacya. B.uro pedagogiczne „Pro- 
mien“, Marszałkowska 119, tel. 181-90, 


Warszawa. 11396 

"sier obeznany z leśnicłwem 

ł rekomend. potrzebny do pro- 

wadzenła niewielkiego lasu i dozo- 

rowania dworskiego gospodarstwa. 

Wiadomość: Olgińska 3 m. 2 A. w D. 
113 


persienie serlęuse bien recoman= 
će 


cherche lecons. Piorezna 
T-wo Pomoc 


Be. 1, Vis, 1 A 3. 11769 

. | y Stud. Polakom 
Uniwersytatu Kijowskiego. Biu- 
ro Pracy poleca studentów, jako 
korepetytorów, wychowawców, 
nauczycieli, pracowników biuro- 
wych, maszżystów etc Zapisy 
przyjmują zią w lokalu Bura Pra- 
cy, Prorczna Nr 22 m. 2 od 3 


do 5 pp. codziennie. 4228 
p*'<*wa w grb. podolskiej, 

wełyńskiej lub kijowsk=j, poszu: 
kvję oa 2/0 do 350 dziesięcin odse- 
parowanej dobrej gleby z wygod- 
nym domem, zżabudewaniewi, nieda- 
leko kolei. Oferty pisemne, od- 
dział biura sgronomicznege Zdio- 
jewski i Grabowski, Winnica, Miko- 
łajowski prosp kt 63.9 11331 
D* wydzierżaw enis majątek 

pszy wsi |arowce pow. ostrog 
kiego ua Wołyniu, 401 mcrzów zie 
mi ornej i łąk, 56 maorgów lasu Do 
n:jbliż.zej stacyi kolejowej „Szepe- 
tówki*, 50 wiorst dregi pocztowej 
(priez (tiasław). Poczia w m, La- 
chorcach pow. ostreskiegc, o 5 w. 
od majątku oddaloaego. Z prope- 
zycyami usinemi bądź listownemi 
(rekumendująć listy. ŹŻwracać się 
do właściciela mająfku Miike łaja Iła- 
ryonuwicza Ryb'ckiego (Lschowce, 
gib. woł skiej wieś |urowka). W 
majątku prawidłowy ,dziesięciopole- 
wy system płodoztmianu. 11371 


arezewa. Pensjonat dla przy- 
jezdnych i :tełych gości „Ża- 
ctęta*, Heleny Kuczalskiej. Wy- 
godnie, s,okcjnie, niedrogu. Nowi- 
grodzka 6a, gd ie Z.kbd gimaa- 
$tyczny i masażu, 10670 


Karpie dwuletnie 


(kroczki) są do nabycia na wyrost, 
Stecya kolejowa, pacztowa i tele- 
graficzna Kożanka, majątek Koszlaki. 
11280 

ge Gbwadzenia dróg, rowów, 
ges nia i remiz; niewybred- 
ne, użyteczne i dające owaca 
sarki drzew i krzemóws (Cze: 
resżnie,! wiśn c, mirabelki, „morele, 
brzoskwinie, jabłka, grusiki, orze- 
chy: włoskie, «merykańskie, leszczy- 
nowe, faorwy, derenie, świdwośliwy, 
jarzębiny, głóg, dzikie róże, jerzyny, 
rozmarynowiec, antypka, aliwnik, 
mahonie 1/4 arsz, kaszisny, (tarnina, 
wysokości od 1 do 2 1 7/ą arsz, de 
wyboru iub zmioszane, 100 
sztuk 12 rba; 1000 saf.—190 rh. 
1/, cześć zaliczki przy zamówieniu. 
Wielki sapas owccowych, jagoda- 
parkowych, 


11389 


pokoj do wynsjęcia spokojnemu 
lokatorowi. Fundutlejowska Nr 
58 m. 1. 11390 


Biure Naucaycłolskie 


KARPIŃSKIEJ 


Warozawa, Nowosienna 4. 

Poleca: Nauczycielki, nauczycieli, 
wychowawczynie, beny, freblanki. 
Sprowadza francuski, angielki, niem- 
ki z dobremi rekemendacyami. Po- 
leca również gospodynie, pauny słu- 
żące, 11093 


opisów. 2 


Ogłoszenia. 
prenumerata. 
Sprzedaż detaliczna. 53 


9950 


Dziennika Mju skiego 


Redaktor odpowiedzialny Zygmunt Mostowski. Drutarnia Polska w Kijowie, Kreszczatyk Ne 38. 


-NA WYSTAWIE 


Kiosk obok Restauracyi. 


Wydawca Antoni Zieleński. 
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